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Nr. 6051. Lwów, sobota i. października 1921 | Rok XII 


Likiery Gnieźnieńskie 


wyna sprzedać w firmie „Lazopane: Dadomicha 2} 


Własny pawilon na „Targach Wschodnich“. 
Założ. 1823 Towarzystwo Ańcyjne Założ. 1823 wystawia swoje wytwory niezró- 


TE e n] 1 i Ri IWICZ wnanej dobroci na za 
Fabryka wótek i lkierów - Jm MAGALU WSCHODNIE. 


Granica górnośląska już poufnie ustalona? 
Dyskusya nad projektem ordynacyi wyborczej. 


H w 1907 r. nadzwyczajnym profesorem skarbowo- — 
Nowy minister ska rbu. [Zi na Uniwersytecie Jagiellońskim w Krakowie, | oP ONY SAM 0 CH 0D OWE 


z obowiązkiem wykładania administracyi i pra- 


wa administracyjnego. Ponadto w Krakowie wy- PEŁNE OBRĘCZE GUMOWE 


kładał prawo państwowe na Studyun rolniczem 


2266 


Lwów, 30 września. 
(6) Nowy minister skarbu prof. dr. Jerzy Mi- 


PRE o A M 70 a ei = | Uniwersytetu Jagiellońskiego i na kursie abitu- WSZYSTKICH WYMIARÓW 
dya uniwersyteckie w Krakowie, gdzie też uzy- ryentów Akademii handlowej. W r. 1911 rezygnu posiada na składzie 


NE 4 dyrekturę Banku krajo- '§ . 

skał stopień doktora praw. W r. 1893 wstąpił do je z profesury i obeimuj > a= lg 66 | 
służby skarbowej, gdzie pracował najpierw w ween pe Lwowie. Wir: 1315 obejmuje nę życze- b, AUT O æ S TAR 
dziale administracyjnym i pośrednich podatków TF Rektoratu szkoły politechnicznej we Lwowie Ñ 99 ý 


3 ; : kłady ekonomii społecznej, które aż do tet = 
przy Dyrekcyi okręgu skarbowego w Rzeszowie, 70 ; A "aji: Kraków, Sławkowska 32. 
a w r. 1896 przydzielony do referatu podatkówe- chwili bez przerwy prowadzi. W międzyczasie |. 


go przy władzach politycznych I-szej instancyi, otrzymuje tytuł zyez apego profesora Uniwer- 
habilitował się 1903 r. jako sekretarz skarbowy | sytetu, a w r. 1919 zostaje powołanym na członka 
na wydziale prawa i administracyi Uniwersytetu komisyi stabilizacyjnej, utworzonej dla mianowa- i 
Jagiellońskiego w Krakowie-z zakresu nauki skar "ia Pierwszego składu profesorów w Uniwersyte- 
bowości i austryackiego prawa skarbowego. Na- | W WOW | wedi ad * 
stępnie wyiechał za granicę dla pogłębienia stu- Profesorów zaproponować „mu objęcie zwyczaj- 
dyów z zakresu nauki skarbowości i administra- | nei katedry ekonomii Worce “na Politechnice 
cyi, oraz odmośnego ustawodawstwa do Berlina Iwowskiej. 1 X 
i Londynu, gdzie przebył cały rok szkolny 1905 _W_drugiei połowie 1917 r. powolany zostat || 


Glirzymie zainteresowanie wzbadzil 
do 1906. W Berlinie uczęszczał na Uniwersytet POZ Tymczasowa Radę Stanu Królestwa Pol- j$ j j 
oraz na kursa t. zw. „Preje Vereinigung fir staats- | SKIcZ0 do wypracowania podstaw organizacyi R 


Kis hi : | 
" wissenschaftliche Fortbildung", biorąc udział w | państwowej skarbowości polskiej. Szereg prac je- W DAE away NE] motorowej w Polstę 


-| © CL) 
pracach seminaryjnych pod kierownictwem prof. ' £0 StuŻY już dziś państwu polskiemu. Np, opraco- |gh BA „Targach Wszhadnick we kwowe G PIONS), 
Schmoltera i Jastrowa. W Londynie zaś słuchał wany przez niego projekt ustawy o Naiwyższej ić tora odbędą się 1 października 1921. — Jak § 


Podczas „Targów Wschodnich” trzymamy 
Y umyślnych posłańców, którzy każdorazowe 
| zamówienia adwrotnie odstawią do miejsca § 

przeznaczenia. 2473 | 


wykładów głównie prof. Ashleya 6 „The London Pie kontroli państwa prawie bez zmiany wprowa f add = 2a 
School of Economies and political science (Uni- szanyzzosta! za A a E MIE E È ii L M (| f; l LU 
ty ał London). wa Królestwa Polskiego posługuje się jego wyda f dh) 


Po powrocie do kraju zamianowany został (Ciąg dalszv na stronie 2-giej). 


St, 2 „GAZETA PORANNA“ si Nr, RANI 


— w Z A AE 


APOLILO gemm | Sowiety konsekwentnie 
SZUKAJ KOBIETY! (Cherchez la femme!) 6 aktowy dramat o niezwykłej treści, Znakomita i nsz:za mienie polskie 


* gra arlyst<i Lucy Dorine. Z powodu koncertu dziś ty ko do 7:30, 2626 
Moskwa, 29. września. 


(,. (E. E) Rząd sowietów, łamiąc postano- 
wnictwem polskich tekstów skarbowego prawa | czych, zmierzających do wykonania traktatu z Au wienia traktatu, wydal rozporządzenie, zgod- 
rosyjskiego itd. strya na terenie b. Galicyi, w kierunku gospodar- |Nie z którem wszelkie mienie, podlegające re- 
Następnie objął kierownictwo prac rozrachum | czo-fimansowym, a prezes Głównego urzędu li- |ewakuacyi, nakazuje oddać oddziałowi opieki 
kowych w zakresie zaboru austryackiego. Wygo | kwidacyjnego powierzył mu w tym celu funkcye |Społecznej. Instytucya ta ma na celu rozdawa- 
towany przez niego projekt rozrachunky Polski z | komisarza w Małopolskim komisaryacie Główne- nie mienia celem użytkowania go, jest więc 
tytułu zaboru Galicyi, przesłany naszej Dekgacyi | go urzędu likwidacyinego. jasnem, że wykonanie dekretu doprowadzi do 
paryskiej, służył jej za wskazówkę informacyjna Naczelnik Państwa w 1920 r. zamianował go |Zupełnego zniszczenia mienia polskiego w Ro- 
przy ustalaniu gospodarczo-finansowych materyi | honorowym profesorem ekonomii społecznej w syi. 
traktatu, Rada ministrów w 1919 r. poruczyła mu | Szkole Politechnicznej we Lwowie w uznaniu za- Moskwa, 29. września. 
zorganizowanie i dokonanie prac przygobłowaw-! sług na polu nauki i wyższego szkolnicta. (E. E.) Mimo luźnych protestów prezes 
emm |delegacyi polskiej, władze sowieckie nada 
> R t á , wywożą z Moskwy dzwony kościelne pol. 
Górno-śląska linia graniczna ustalona już poufsie? jskie. Dnia 27. bm. wysłano 8 wagonów dzwę 


nów do Charkowa, Omska i Kazania. 


|= a 


i l 
ya RE 29. września. s linia graniczna dawno już ustalona przez D k 
E. E.) „Gaz. Warsz,“ donosi, że Niemcy (Balfoura w porozumieniu z Bourgeois. Obec- n i 7 
tozwijają żywą działalność w Genewie. Sta- |nie chodzi tylko o ostateczne opracowanie jej ys usya nad projektem 
tają się w sposób pouiny wpływać na roz-|w szczegułach, 0: tynacyi wybzrczzj, 
strzygnięcie sprawy śląskiej. Krążą pogłoski, Warszawa, 29. wrzęśnia 
(PAT) Komisya konstytucyjna pod prze- 


OBRADY LIGI NAROD OW DO 8. PAŹDZ. |ia do Gdnowy protest przeciw nmiemieckiema: pi wodnictwem p. Lutosławskiego, w obecności 


„delegata spraw wewnętrznych odbyła ogól 
4 H le lh AI]. g0 ną 
Warszawa. 29. września. |fektowi neutralizacyi G. Śląska + |rozprawę nad rządowym projektem ordyna- 


(E. E.) Do Warszawy nadeszła z Genewy nicy} wyborczej. W dyskusyi przedstawiciele 
wiadomość, że Liga Narodów 'ma obradować AE: Się SÓW. PRZESŁUCHU- | szystkich klubów wypowiedzieli się prze- 
do końca września w Genewie. Sesya dla roz- P 3 śni ciwko powierzaniu kierownictwa wyborów 
wiązania spraw: gdańskiej i górnośląskiej po- (PAT) (Od spee R ) Prz Rice A ministerstwu spraw wewnętrznych i ośwlad- 
trwa do 8. października. E E korskiki GARE ślack b RE S tch czyli się za pozostawieniem tegoż kierownic- 

nosci polskiej g0 SIĄSKA DyN prTZGS twa sądownictwu. Ponadto załżądano zgodnie 


ni po raz pierwszy przez rzeczoznawców komisył |; h ` Ą 
PROTEST NACZ. RADY LUDOWEJ. 4, którzy wysłuchali też przedstawiciela ludności | ona oC Teza a ta CE3 


Bytom, 29 września. | niemieckiej Kargera, członka Związku robotników l i f A Ę 
(ŒE. E.) Polska Naczelna Rada Ludowa wysła- | metalurgicznych. A AA mt asadi i. 


stwowych list wyborczych zdaje się mieś 
większość zwolenników, z tem zastrzeżeniem, 


L'ga Narodów zamierza za”hawać niezależność(?) sądu. - aby listy takie nie mogły oddziaływać na roze 


Genewa, 29 września. zania, ujawniający niezależność jej opinii w danej drobnienie stronnictw sejmowych. Postano- 

IPAT.) Siery poinformowane zachowują jak | sprawie. Uważają jednak za rzecz możliwą, że WÍOnO zażądać dwutygodniowego przedłuże« 
mawiększą rezerwę wobec sposobu rozwiązania Rada Ligi zaleci zawarcie między .obu stronami "3 terminu, przedłożenia sprawozdania z o- 
sorawy śląskiej. Sfery te stwierdzają jednak już | specyalnego układu, mającego na celu uniknięcie brad komisyjnych ną pleńum Sejmu, który to 
dzić, że proponowane przez Radę Ligi rozwiąza- | niepożądanych następstw, jakie mogłyby wyni- STU" upływa z dniem 9. października, a ta 
nie różnić się będzie zarówno od problemu fran- |knąć w związku z podziałem zagłębia przemysło- |7© względu na przerwę, wywołaną przesile- 
euskiego, jak i angielskiego. leży bowiem w intere | wego. niem gabinetowem. W dalszym ciągu postą- 
sie Ligi, aby Rada wyłoniła nowy projekt rozwią nowiono zwrócić się do komisyi administra- 
cyjnej z życzeniem, aby wniosek p. Erdmana 
= o nowym podziale województw wzięła pod o- 
brady dopiero po załatwieniu projektu zasade 


Rozstrzygnięcie zitargu polsko-lt, w drodz: sądu rozjzmczego, |niczej ustawy wojewódzkiej przez komisyę 
Opińia ministra litewskiego Purickisa. konstytucyjną. a 
arszawa, 29. września. 


Ryga, ,29. września. „wencyi, korzystnych dla obu stron, jednakże (E. E.) Projekt ordvnacyi wyb. posła Bnz. 

(PAT) Litewski minister spraw zagrani-  konwencya wojskowa nie jest obecnie możli- jka był przedmiotem ożywionych rozmów. 
cznych Puriskis oświadczył w Kownie przed-|wa dla Litwy ze p na ży wia 
stawicielom prasy między innymi co następu- i polityczną Sytuacyę Polski i jej nieustalone a | . 
je: Projekt Hymansa obie strony odrzuciły ja- |granice. Stan ekonomiczny Połski nie pozwala Bawaryz „doszła do porozumie 
ko nie nadający się na platformę do porozu- |nam również zbliżyć się do niej ekonomicznie. nia z Rzeszą. 
mienia. Litwa nie może przyjąć punktów tego Projektu Hymansa przeto nie przyjęliśmy i nie Bord 29 
projektu, traktujących o kantonach i wspól- przyjmiemy, a jedyną drogą do rozstrzygnię- (PAT) Oficyalni g Pau ka września. 
nych organizacyach zarządu. Nie mamy nic cia zatargu będzie prawdopodobnie sąd roZ- raj wieczorem pr A AD) Salt Ze wcz04 
przeciwko zawarciu z Polską szeregu kon- ljemczy. Idy między Baai An Eta. musiga 


- 7 ii" 
SPRAWA WILEŃSKA W KOMISYI SPRAW |misya spraw zagranicznych nad sprawą ma 
ZAGRANICZNYCH. leńszczyzny. Dyskusya była ściśle paufną. 
Warszawa, 29. września. tar” 
(E. E.) 28. bm. po południu obradowała ko 


DROGA DO ŻYCZLIWOŚCI ANG. 


Warszawa, 29 września. 
(PAT.) Z Katowic donoszą, że prywatne to 
warzystwa angielskie zakupiły w Katowicach | 
Bytomiu znaczne obszary węglowe i w dalszym 
ciągu starają się o nabycie nowych obszarów. 


PROTEST SZULGINA. mowie z przedstawicielami prasy oświadczył mię 


Genewa, 29 września. | dzy innymi, że stosunki z Polska naogół zaczyna: | Wiadomości telegraficzne. 
(PAT.) (Od specyalnego koresp.) Komisaryat || Sie poprawiać. Ma nadzieję, że Polska nie bę- (Œ. E) N g 02 
Ligi Narodów rozesłał człorkom Ligi pismo przed Zie nadal żądała dla siebie jakichkolwiek przywi a aozelnik Pansin powróci do War: 


stawiciela Ukrainy Szulgina, podnoszące |lejów specyalnych, gdyż ze względu na stosunek SAWY. Powitanie go na dworcu przez władzą 
„ai nerea z = pea B a zRo właśniedPOWE pofrzekuje tego Ank AE EY cywilne miało charakter uroczysty. 
gwałcenii praw Ukrainy przez Rosyę sowiecką. | państw bałtyckich bardziej niż jakiekolwiek inne WZA = M my 1 
z tych państw. Co do udziału Litwy w związku | czelnika Państwa do „Belwederu nadszedł szereg 

PREMIER ŁOTEWSKI O STOSUNKU DO _ |baltyckim trzeba czekać na decyzyę Genewy, | telegramów, między innymi od Milleranda, prez. 


DO POLSKI. aby wiedzieć, jak wielką i jak silną będzie Litwa. i e SCE 02 R 

Ryga, 29 września. | (Telet.) (m) W składzie osobist 
: ; b . ym naszych 
$PAT.) Premier łotewski Meyerowicz w rog- | placówek dyplomatycznych w Rosyi przewidzia” 


SORES ew „2 daleke idące zmiany. Wracają z Moskwy 
i A i ne Buko pp. Ńiipowicz i Zaleski, ale także radca 


Nr 6031". 


-_— sOAZÈTA PORANNA* 


iam LWOWSKA Aywinia bakó Dezzrowych i Gzekolady 


rberta i Kazimierza Justa 


poleca swe znakomite wyroby jak „Primadonna Miłowska*, „Folański', „Salo- 
mes „Pogoń“, „janka“, „Jagusia“, „Brygadyer* i wiele innych. Na „Targach 
Wschodnich“ są do nabycia wszystkie te gatunki, w restauracyi W. P. Kordika 


i w „Barze |nwalidzkim* 


f 


KINO LEW. (Frhzrmonia). 


£529 


Dziś w piątek dnla ł®go września b. r. po raz „osta” ni "W 


BAW NOWEGO JORKU "o" "Ga b sbay | pienie az 


„JS U DE —',Z 


ulubieńcem Publiczności RENE CRESTE. 


poselstwa p. Kuol. "m wyjazd poselstwa pol- 
skiego do Charkowa uległ bezterminowerpu odro 
czeniu. 

(Telef.) (m) Członek czesko-słowackiej dele- 
gacyi handlowej D'worzaczek wyjechał do Pragi. 

(PIAT.) W gmachu ministerstwa przemysłu i 
handlu rozpoczęło się zebranie komisyi ogólno- 
handlowej polsko-czechosłowackiej w sprawie za 
warcia umowy handlowej. Konferencya ta jest w 
związku z pracami delegacyi polsko-czeskiej co 
do zawierania umowy handlowej. 

(Telef.) (m) Zniesienie granicy celnej nad Re- 
uem nastąpi w dniu 1 paźdz. a w miejsce tego 
wstąpi komisya kontrolująca. 

(Telef.) (m) Cziczerin i Trocki przygotowuje | 
czerwoną księgę sowiecka, w której omówią o-! 
śtatnią fazę konfliktu polsko-rosyjskiego. | 

(PAT.) Konierencya ambasadorów przyjęła 
yezolucyę uznajacą konieczność zachowania nie- | 


podległości politycznej i niepodzielności 
ryalnej Albanii. 

(PAT.) Szwecya uznała de iure rząd litewski. 

(PAT.) Krwawe waiki w Irlandyi. Z okazyi 
pogrzebu jednej z ofiar ostatnich rozruchów lud- 
ność wywołała burzliwą manifestacyę. Wojsko 
imtęnweniowało. Wywiązała się strzelanina. Było 
kilkunastu rannych. 

(FIAT.) Między Stanami Zjednoczonymi a Ja- 
ponią nastąpiło porozumienie co do wyspy Yap. 
W myśl tego porozumienia Stany Zjednoczone nie 
będą czyniły Żadnych sprzeciwów przeciwko 
przyznanemmu Japonii mandatowi terytoryalnemu 
do wyspy Yap, Japonia natomiast odstępuje Sta- 
nom Zjednoczonym kontrolę telegraficzną nad 
głównymi kablami, przechodzącymi przez wyspę 
Yap, a łaczącymi z jednej strony Amerykę, a z 
drugiej Azyę. 


teryto- 


Czy „Targi Wschodne* udały się? 
Wywiad z dyr. Turskim, prezesem „Tarrów Wschodnich“. 
Na placu „Targów Wschodnich“. — Nadzwyczajne wyniki, — Naczelnik Państwa za- 


chwycony. — fransakcye. —- 

Lwów. 30. września. | 

(irb.) Było to w samo południe pięknego. | 
pogodnego dnia jesiennego, na Placu „Tar- 
gów Wschodnich“. Kręciłem się wśród tłumu 
młodzieży chyrowskiej oraz innych zakła- 
dów naukowych, które swych wychowankuw 
na zwiedzenie „Targów Wschodnich“ do 
Lwowa przysłały, gdy naraz usłyszałem, jak. 
ktoś głośno zawołał mnie po nazwisku. i 


Co powiedział Wiedeńczyk. 

Oglądnąłem się. Niedaleko mnie stali: 
Prezes „Targów Wschodnich“ dyr. Turski 
i kapitan Peter. 

Kto jest dyr. 
Polska. 

Ale kto iest kapitan Peter? 

Lotnik. W 1918 r. zestrzelony nad Krako- 
wem, zleciał ranny wraz z aeroplanem. Wy- 
isczywszy się wstąpił do amerykańskiej 


Turski, to dziś wie cała 


St m 


F 
j; 


eskadry lotniczej im. Kościuszki z rody 
Niemiec. Bral udział w walkach, a ostatnio 
dowodził kompanią saperów na Placu Powy- 
stawowym i, pracując po dwanaście i więcej 
godzin na dobę, jest jednym z współtwórców 
tego pięknego dzieła. 

Natychmiast podszedłem do obu panów. 

Rozmawialiśmy przez chwilę, poczem ja 
naraz wypaliłem: 


— Panie „dyrektorze! Czy „Targi“ uda- 
ły się? | 

Dyrektor Turski spojrzał na mnie zdzi- 
wiony. 

— Nadzwyczajnie! Nadspodziewanie! 


Dlaczego pan pyta? Czy pan tego sam nie 
widzi? 

— E, 'bo ludzie w mieście mówią o tem 
rozmaicie ... Przedewszystkiem — jakie wra- 
żenie zrobiły „Targi* na Naczelniku Państwa? 
Pan go oprowadzał... 

— Naczelnik Państwa był wprost za- 
chwycony ... 

— Mówią, 
nicy... s 

— Nieprawda. Dziś naprzykład rozma- 
wiałem z Francuzem, który przyjechał do 
Lwowa wprost z Hawru. Pytałem się go, dla- 
czego tak śpieszył — odpowiedział mi, iż we 
Francyi już wiadomo, jak nadzwyczajnie 
„Targi“ się udały i że Śśpieszył, aby się na nie 
nie spóźnić. Lwów, widzi pan, dzięki „Tar- 
gom* jest dziś już znany w świecie... 

— A czy transakcyi jakich dokonano? 

— Olbrzymich. Niektórzy kupcy już mo- 
gliby zwinąć swoje działy, bo wysprzedai| 
wszystko. a zamówienia mają na dwa lata na- 
przód... Kto narzeka? Narzekają tandeciarze, 
którzy przywieźli naprzykład sto zeszytów 
i słupieją, gdy od nich ktoś zażąda pięciu mi- 
lionuw takich zeszytów, bo ich dać nie mo- 


jest zjazd z zagra- 


Lad 


że mały 


gą... Wielkie firmy są tak zadowolone, że 
chcą budować własne pawilony na „Tare 
gehs 3 


— Może pan dyrektor chcialby poroz- 
mawiać z.przedstawicielem firmy Dreiringer« 
Simmering? — odezwał się kapitan Peter. — 
On bardzo pragnąłby widzieć pana... 

Szliśmy  wielkiem polem, zastawione 
najrozmaitszemi maszynami, 

— A to panu nie imponuje) — mówił dyr. 
Turski. — To przecie jest bardzo piekny wi. 
dok. 

— Co prawdy jest na tem. że jakieś was 
gony poginęły w drodze? 


B. JANUSZ. 


KONTRAKTY LWOWSKIE. | 


(Dokończenie). | 
Lwów, 30 września. 


Cląznęli na kontrakty nie tylko ci, co 
mieli coś do stracenia lub kupienia. Z panem 
domu pani wybierała się na kontrakty: nie 
interesowały jej, oczywiście, targi i handle, 
ujadania się z wierzycielami i pośrednikami 
pana małżonka. Pragnęła przedewszystkiem 
rozerwać się nieco i rozweselić nudę prowin- 
cyonalnego życia, a za parawan doskonały 
slużyły panny-córki na wydaniu. Kręcili się 
panicze koło nadobnych dziewczątek, dostało 
się przytem coś i mamusi w pretensyach, a za 
wszystko, oczywiście, płacił papa dobrodziej, 
targujący się zaciekle o każdy worek psze- 
nicy. 

Miasta kresowe nabierały w czasie kon- 
traktów tak odmiennego, niż codzień, wyglą- 
du, tak przekształcały swą  fizyognomię 
i charakter, że, kiedyś stanął wówczas w ta- 
kim Berdyczowie czy Dubnie, nie wiedziałeś, 
czy bawisz w szanownym tym grodzie, „CZY | 
też płaszczem z „Tysiąca i jednej nocy“ niej 
przeniesiony zostałeś gdzieś do miasta legen- 
darnych kalifów. Wszystko wrzało, kipiało 
życiem. Tłok ludzi zewsząd, barwne stroje 
szlachty, niewiast, chłopów, składały się na 


obraz kontraktów, co następnie przedmiotem 
wspomnień na rok cały były. Tyle plotek, ile 
ich przemielono za tych dni kilkanaście w je- 
dnym Lwowie, czy Berdyczowie, ledwie czy 
w całej Polsce za rok cały zdążono napleść. 
Usilnie zabiegały o to języczki nadobne, a 
dzielnie im sekundowały w tem jęzory, mielą- 
ce politykę przy: szklanicach i kartach. Mło- 
dzież zajmowała się sobą nawzajem. Panicze 
nastawiałirsidła na panny, a te znów tępiłv 
rywalki w. postaci dam zamężnych, którym 
nie wywietrzały jeszcze amory. Kochano się 
na zabój. podobnie jak to dziś bywa w miej- 
scowościach kąpielowych. 

Widzimy troskę ojców miasta o zdobycie 
dla przyjezdnych na obecne „Targi wschod- 
nie“ mieszkań jakich takich. Niejeden może 
sądzi, iż nowość to w dzisiejszych czasach 
wojennych, ale jakby się zadziwił, dowiadu- 
jąc się, że „nihil novi sub solo“! Paskawano 
mieszkaniami w czasach kontraktów niego- 
rzej, niż to dzisiaj potrafią rozmaite dobro- 
czynne paniusie, a nawet panie hrabiny! Ła- 
komiąc się na grube zyski, wyciskane od lu- 
dzi, nie mogących sobie inaczej poradzić, — 
poczciwe mieszczuchy gnieździły się na stry- 
chach i komórkach, odstępując przyjezdnym 
|miasakaśia systemem hotelowym. W jednej 
izbie, pokotem na słomie. spali panowie i pa- 
nie, a za przyjemność tę żądali pbczciwcy 
Lwowianie niewiele, bo kilkanaście dukatów 


za tydzień, co po przeliczeniu na obecną Wąs 
lutę, daje cyfry wprost zawrotne, wobec któ. 
rych paskarze nawet dzisiejsi wzdrygnęliby 
się z przerażenia! 

Interesującą wyglądały zajazdy ówczee 
sne. Przyjezdny dostawał gromadną salę, w 
której nieznanym zupełnie sprzętem były łóż- 
ka — słoma zastępowała wszelką wygodę. 
Rano piękne panie i panowie w towarzystwie 
odświeżali się wodą z cebra u studni, co by« 
najmniej nie przeszkadzało im wieczorem ha- 
sać w sali balowej z całym przepychem toae 
let i zawijasów towarzyskich!  Najmożniejsł 
tylko panowie zajeżdżali do naprzód zamówio+ 
nych gospód z całym taborem sprzętów, dy- 
wanów i mebli, któremi urządzano komnaty 
wynajęte za ciężkie pieniądze. Szczęśliwców 
jednak takich niewielu już było po upadku 
Polski. 

Senzacyę pierwszorzędną urządził razu 
pewnego kontraktowiczom słynny pan Hecht, 
ogłaszając, iż w nowozałożonym hotelu po- 
siada łóżka i że myć się można u niego nie- 
koniecznie pod studnią. Natłok też panował 
w apartamentach jego wprost niezwykły: na 
pięści walczono o zdobycie „numeru. O 
szczęście to' zabiegali najwięcej młodzi pani- 
cze. złota młodzież, jakbyśmy to dzisiaj po- 
wiedzieli. Mieścił się bowiem hotel p. Hechta 
w towarzystwie „kasyna“, t. zn. kawiarni 
i resturacyi w dzisiejszem znaczeniu. Na są: 
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import- Eksporí. 


DZIAŁY : techniczny, budowlany, maszynowy. rolniczy, artykułow pierwszej potrzeby 
i kancelaryjnych. Znakomita organizacya, dostawy punktualne, ułatwienia 


w płatności. 


GŁÓWNE BIURO: Kraków, Grodzka 14. — ODDZIAŁY: Lwów, SyKstu- 
sKa 14. Warszawa, Chmielna 1. 5. Wilno, Zamkowa 20.— 
Gdańsk, Łangegasse 2. Wiedeń, Reprezentacya „PAK“, Tow. 
; Kartnergasee 28. 


Wystawiamy na „Targach Wschodnich“. 


2378 


Od II 


Ź progran 


w jeden wieczór WJŚWIĄA KERO 


Romeo i nie Julią 


Nie 
ZŁOTOWŁOS 
„GRAŻYNA” u. bena Sapiehy LH. 


komadya w 4 akt. 
z LEDĄ NOWĄ 


dramatirancuski 
w -ch aKtach., 


O ile wiem/ jeden wagon obrabowano, zaś 
jeden gdzieś się jeszcze błąka.. 
— A ile przybyło wagonów z ekspona- 
tami? 
— Przeszło ośmset. 
— A czy prawda, że dużo 
wagonów niewyładowanych? 
— Widzi pan przecie, że niema miejsca... 
Weszliśmy do hangaru, w którym są wy- 
stawione motory słynnej wiedeńskiej firmy. 
Na widok dyrektora Turskiego, młody in- 
żynier wstał, zdjął czapkę i zaczął mówić: 
— Panie prezesie, szef naszej firmy, bar- 
gdzo Żywo zainteresowany ..Targami Wschod- 
niemi“ jutro-pojutrze przybywa do Lwowa 
4 pragnąłby porozumieć się co do dalszego 
rozszerzenia wystawy... My absolutnie ma- 
my zamało miejsca... Pragnęlibyśmy posia- 
dać własną hale.. 
— [| owszem, ale najlepiej może byłoby, 
aby firmy. pragnące wystawiać na „Targach 
Wschodnich“ stale, porozumiały się+ze sobą 
t zbudowały jakieś pawilony ... 
— Właśnie o to idzie... 
— A jak pan zadowolony 
gów Wschodnich“? 
=- Bardzo. W jednym dniu sprzedałem 
cztery pługi po ośm milionów marek... Mo- 
łem zdaniem, „Targi Wschodnie" udały się le- 
piej, niż „Targi Wiedeńskie“ 
A kiedyśmy się sidai 
i szezękających motorów, 
rzekł do mnie: 


jest jeszcze 


jest z „Tar- 


e7 huczących 
dyrektor Turski 


— Słyszał pan. co ten Wiedeńczyk mó- it 


wił? Sam przyznał, że nasze „Targi“ udały 
się lepiej od wiedeńskich. A czy pan rozumie, 
co to znaczy? Rząd austryacki dał na „Iargi 
Wiedeńskie" 80 milionów koron austryackich 
subwencyi, zaś nam dał rząd zaledwie 8 mi- 
tonów marek... A jednak — zwyciężyliśmy! 


Piąty dzień Targów. 
Lwów, 30. września. 
($) Z powodu wczorajszego święta pano- 
wał na placu „Targów“ tak olbrzymi ruch, że 
wprost ogarnąć go nie można było. Nie będzie 
wcale przesadą twierdzenie, że przez plac 
przesunęło się wczoraj około 80.000 osób. 
Wystarczy nadmienić, że wczoraj czynnych 
było na miejscu sześć kas, które nie mogły | Z 
podołać zapotrzebowaniu biletowemu. W go- 
dzinach popołudniowych powstawały chwila- 
mi długie 
wielometrowe ogonki, 
a wejście nieraz trzeba było torować sobie 
łokciami. Aczkolwiek ńie ulega wątpliwości, 
że tak olbrzymia wprost ilość zwiedzających 
jest znacznym sukcesem „Targów“, należy 
właśnie w interesie pomyślnego ich wyniku 
podkreślić, że 
„Targi“ nie są wystawą. 
i że glównem ich zadaniem nie iest ściąganie 
zwiedzających, lecz kupujących i 
przeprowadzanie transakcyi handlowych. 


W tym celu pewne godziny zwiedzania mu- 


szą być 
zarezerwowane wyłącznie dla TEDY 
a dla oglądających wyznaczona minimalna b 
lość godzin. 
Wczoraj przybyło na „Targi“ 
kilkanaście wycieczek szkolnych, ' 
a między niemi większe grupy ze, Stryja i ze 
Stanisławowa. Wszystkie te wycieczki: bawi- 
ły prawie przez cały dzień na „Targach“, a 
wieczorem wróciły do domu. Utrapieniem 
przyjeżdżających są niesłychane wprost 
i przez policyę tolerowane 
orgie dorożkarzy i robotników dzien- 
nych, 
którzy obcych obdzierają żywcęm ze skóry 
Do zarządu „Targów“ wpłynęły skargi, że 
dorożkarze żądają za jazdę na plac trzy 
i cztery tysiące marek, 
a tragarz za zaniesienie małej skrzynki 50% 
marek i więcej. Wyzysk ten musi 
-za każdą cenę być usunięty 
natychmiast. Że mimo wszystko ruch do- 
rożkarsko - samochodowo - tramwajowy by” 
wczoraj wprost szalony. nie zmienia rzeczy. 
Kilkanaście tysięcy osób powędrowało piesz« 
na miejsce. 
Obrót w niektórych działach był wczo- 
raj wcale dobry, 
w innych znowu z powodu dewaluacyi walu 
ty wprost niemożliwy. Bardzo rozumną i go- 
dną naśladowania zasadę przeprowadził zna 
ny przemysłowiec r. Rucker, który w kontra- 
ktach sprzedaży swqich konserw zastrzegł 
równocześnie u swoich kontrahentów 
Z DNIA. 


maksymalną cene dla sprzedaży detajli- 
RUCH WE LWOWIE. 
Tramwaje z'hukiem po szynach się toczą. 
Śmierć i zniszczenie kładły swoje znamię, 


cznej. 

Eksponaty nadchodzą w dalszym ciągu 
Po trotuarach tłum stubarwny płynie, 
Gdzież to jesteśmy? w Paryżu? w Berlinie? 
Człowiek się patrzy i nie wierzy oczom. 
Więc to jest Lwowek, gdzie przed dwoma laty 
Gdzie nad głowami pękały granaty 
A człek pod murem szedł lub krył się w bramief 
Piszczą syreny — któż nadstawi karku? 
Każdy chce stać się tak mały jak chomik. 
Z ogromnych tablic po drodze do parku 
Krzyczy p PBF a a a gnieźnieński ,„„Tabromik*. 


lach kasyna odbywały się codziennie zabawy 
itańice towarzystwa lwowskiego, a'po ką- 
tach gnieździli się karciarze ze stosami złota 
i banknotów. Grano bowiem wówczas tak, jak 
nigdy chyba we Lwowie. Cuda o tem ma do 
opowiedzenia lImci Pan Jan Duklan Ochocki, 
jeden właśnie z owej młodzieży złotej. Przy- 
jechał do Lwowa iak Święty turecki, ale że 
bywał na Świecie i znał sztukę życia, zaczął 
od tego. iż sprawić sobie dał u mistrzów lwo- 
wskich frak czarny, nowość niesłychaną je- 
szcze wtedy we Lwowie. W stroju tym egzo- 
*tvcznym, znanym już zresztą na bożym świe- 
cie, tylko nie we Lwowie, zjawił się raz na 
sali balowej i będąc na razie wstrzemiężźli- 
wym. potrafił tak sobą zaintrygować panie, 
iż — w owych, tak sławionych przez nasze 
babki czasach moralnych — odrazu otrzymał 
tvle ofert, iż ledwie podołać potrafił ciężkim 
obowiązkom! Nie miał się jednak czego ska- 
rzyć, bo miłe te istotki tak mu wypełniły ka- 
letę. iż chyba na ptasiem mleku mu zbywało. 
Szczęśliwa gra w karty uzupełniła też ze 
swej strony mieszek, nienadwerężony miłno 
ogromnych wprost wydatków rozbawionego 
panicza. który w domu zostawił młodą i pię- 
kną żonę, zapominając o niej w towarzystwie 
rozbawionych pań starościn, kasztelanowych, 
wojewodzin i t. p. Całkiem zaś w modzie by- 


„ło podówczas zaopatrywanie się w pieniądze |nie wahali się „bałaguli” 
u swoich ukochanych, które łupity swych mę-iby najryzykowniejszym „kawałem*. 


żów. by nastarczyć mienasyconej gardzieli 
platonicznych kochanków! Takich zaś, jak 
Pan Ochocki, były wówczas tysiące! W dzi- 
siejszych niemoralnych czasach panów takich 
zowie się pięknie brzmiącem mianem „alion- 
sów“ — w owych zaś dobrych, poczciwych 
czasach kręcili się oni w najwyższem towa- 
rzystwie i nikomu ani przez myśl nie przeszło 
robić z tego jakichkolwiek historyj! Tak to 
zmienia się wszystko na gorsze! » * 

Po mistrzowsku kreśli atmosferę kontra- 
któw w powieściach swoich Józef Kraszew- 
ski, a moc szczegółów na ich temat rozsia- 
nych, znajdujemy w pamiętnikach końca 
XVII. i początku XIX. wieku. Zwłaszcza bo- 
gatą literaturą poszczycić się mogą kontrakty 
berdyczowskie, o co się postarali „bałaguli* 
z królem swym. Szaszkiewiczem. Młodzież, 
znudzona wiecznem błaznowaniem i zawraca- 
niem oczu ku próżnyrk gęsiom, które w nad- 
skakiwaniu im chciały widzieć jedyny cel 
młodych ludzi — sprzykrzyła sobie wrtszcie 
zniewieściałość, zwracając się ku czemu in- 
nemu. Nie obeszło się i tym razem bez prze- 
sady, wiele o tem naczytać się można w pa- 
miętnikach, ale sympatyczniejsze są wybryki 
„bałagułów*, niż moralność takich panów O- 
chockich lub Ponińskich. Dła okazania pogar- 
dy wobec pustoty mózgów nadętych panien, 
przed żadnym, choć- 
Płatali 


ich też tyle, że jeszcze i dziś usłyszeć możną 
na miejscu niejedną anegdotę z ich hałaśliwe 
przeszłości. Wszystko zaś to należy do kroni 
ki kontraktów.» 

Historya powtarza się! Ongi były kon« 
trakty i jarmarki, dziś powracają znowu pod 
postacią „Targów Wschodnich“, ale oby bez 
tylu strat niepotrzebnych energii i gotówki! 

Dalszą zmianę. trochę późniejszą wpro« 
wadza przesunięcie ogólno-europtjskich dróg 
hańdlowych w związku z odkryciami geogra- 
ficznemi. Wskutek opłynięcia Afryki a potem 
odkrycia Ameryki centrum handlu towarem 
wschodnim prźenosi się z Włoch do Lizbony 
a potem do miast niderlandzkich. Stąd zaś droe 
gą morską dostaje się ten towar przez Gdańsk 
do Polski. Niemniej jednak stałe znaczne ilości 
bogactw Orjentu idą przez Lwów, zwłaszczą 
że komunikacyę handlową między Polską a 
Turcyą normują już bardzo wcześnie, bo od 
końca XV w. wzajemne traktaty. 


Po 
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I. SERYA w kinote»trach „PASAŻ“ i „UCIECHAG. 
II. SERYA w kinoteatrach „KOPERNIK“ i „MARYSIEŃKA*. 
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Gratułacye z Dębicy nadsyła Zarząd miasta 
na ręce kierownictwa Targów Wschodnich, wy- 
rażając za dokonane dzieło, budzące u obcych i 
swoich podziw — Cześć! 

Związek zawodowy Pracowników Poczty, 
Yefegrafu i Telefonu Rzeczypospolitej polskiej na- 
-G6ŚTU! na ręce Zarządu Targów Wschodnich ży- 
poj a pomyślnego rozwóju i zapewnienia, Że 

głek Pracowników P. T. T. dokładać będzie 
<rszelkich starań, by praca ich przyczyniła się do 
A gdy dobijesz wrzeszcie do lokalu Dldriiesienia znaczenia, jakiego dopatrują się w 
Jesteś tak głodny, że pożartbyś słonia, Targach Wschodnich. RR 
Nikt do kucharza nie ma więcej żalu, | . 

Lecz każdy krzyczy: królestwo za konia! | 


Na placu Targów w każdym pawiloni« Es 
Tium się przęwala tędy i tamtędy, , 

W powietrzu perfum unoszą się wonie 
Wokół ploteczki, flirty i gawędy. 


Wszędzie kobietki wystrojone modnie 

Przed żarem spojrzeń nie wiesz, gdzie się schować. 
Wszystko zleciało się na Targi Wschodnie, 

Aby coś sprzedać lub coś utargować. 


AMERYKAŃSKO-POLSKA IZBA HANDLU 

I PRZEMYSŁU W STANACH ZJEDNOCZ. 
radesłała na wystawę prasową, urządzoną przez; 

, |lIniormacyę prasową polską w pawilonie „Oiikos*, . 
ostatnie numery swego wydawnictwa (The Jouri 
nal). Ze względu na ważność treści numerów, Re- 


LŁwowianin słysząc ten szum i pogwarek 

Z dumą rozmyśla o silnej ojczyźnie. 

Tylko to jedno: skąd wziąść tyle marek,  , 
Aby nadążyć szalonej drożyźnie ? 


wiązek zwrócić na to uwagę Panów Wystawców 
i Kupców. Bliższych szczezółów udziela Informa- 
cya Prasowa „Pawilon Oikos“. 


SPOLITEJ POLSKIEJ. 

W niedzielę dnia 2 października br. o godz. 5 
po półudniu odbędzie się jak ogloszono komunika- 
tami w dziennikach wszystkich: trzech- dzielmic, 
staraniem centralnego Związku Małopolskiego 
Przemysłu Fabrycznego w gmachu Izby handlo- 
wei j przemysłowej we Lwowie, ul. Akademic- 
ńa 17 

Ogólne zebranie przemysłowców Rzeczypo- 

spolitej polskiej, 

celem omówienia aktualnych spraw i postulatów 
polskiego przemysłu " Spodziewany jest liczny 
Zjazd przemysłowców Rzpltei polskiej. Referaty 
wstępne wygłoszą wiceprezesi podpisanego Zwią 
zku: dr. Roger Battaglia i dr. inż. Stan. Bięń- 
kowski, a fachowa dyskusya da sposobność o- 
świetlenia naszego położenia gospodarczego z 
punktu widzenia mteresów przemysłu polskiego. 


Lwów, 30 września. 
WIADOMOŚCI BIEŻACE. 


Izba handlowa polsko-irancuska na targach 
wschodnich. 


Jak nas informują, na Targi Wschodnie przyr 
być mają delegaci prezydyum Izby handlowej 
polszo-francuskiej. 

Część członków Izby już przybyła wraz z 
wycieczką, urządzoną przez Stowarzyszenie kup- 
ców polskich z Warszawy. 

LJ 


= Atache handlowy poselstwa francuskiego w 
Polsce p. Vicaire ma przybyć w najbliższym cza- 
sie na Targi. / 


DEPESZE GRATULACYJNE. 


fzba handlowa w Libawie składa serdeczne 
yczenia powodzenia fargom Wschodnim i prze 
prasza równocześnie, że z powodu krótkiego ter- 
minu, potrzebnego do przygotowania się, nie mo 
ke wziąć udziału w Targach. ) 
= 


"rq 
ST *h 
Specyalne pociągi dia piełgrzymów. 


Lwów, 30. września.’ 

W dniu wczorajszym naród polski złożył 
należny hołd swym najlepszym synom, mę- 
czennikom narodowym, Którzy bez wahania 
oddali swe młode życie dla dobra Ojczyzny. 
[mponująca i niezwykłe podniosła manifesta- 
cya wczorajsza. niechaj będzie dła tych boha- 
terów polskich. których nazwiska złotemi 
głoskami zapisąie będą w dziejach Polski, 
choć cząstką wdzięczności i dowodem pamię- 
ci, którą naród jest im winien. 

W dniach 27. i 29. marca i 1. kwietnia 
1919. na mody wyroku ukraińskiego sądu do- 
raźnego, po poprzedniem  pastwieniu się za 
"zekomą zdradę stanu, zostali straceni na zam- 
ku złoczowskim: Leon Czepielewski, pomoc- 
nik kancelaryjny, lat 24; Zdzisław Czepielew- 


Wystawa w Lyonie nadsyła najszczersze wy 
razy pozdrowień i życzeń pomyślności na ręce 
Prezydyum Targów Wschodnich. Przy tej spo- 
$obności przedstawiciel wystawy lyońskiej zazna 
cza, że jedynie z powodów kolizyi Targu w Lyo- 
nie z Targami Wschodnimi Lyon udziału w. Tar- 
gach przyjąć nie może. 

xw 

Przyp. Red. Jak już donosiliśmy, przedstawi- 
ciele wystawy lyońskiej Targi Wschodnie spe- 
cyalnie oglądali. 

+ 

Łódzka Rada giełdowa, w imieniu’ której p. 
Józef Konic nadesłał depeszę, wyraża gorące ży- 
czenia, aby Targi Wschodnie stały się dźwignią 
gospodarczą Polski i przyczyniły się do potęgi 
państwa. 
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PC — Msza polowa. — Przemówienia. 
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Tego samego dnia o godz. 9 wieczorem odbę 
dzie się wspólna wieczefza w restauracyi Hotelu 
George'a, w której udział uprasza się zgłosić ce 
lem zarezerwowania karty uczestnictwa. 


WYCIECZKI SZKOLNE 


NA TARGI WSCHODNIE. 

W ciągu dnia wczorajszego zgłosiły swoją 
obecność na Targach Wschodnich następujące 
wycieczki szkół Średnich: 

Tatnów: dwie szkoły gimnazyalne. 

Bilgorai: szkoła handlowa. 

Rzeszów: jedno gimnazyum i 1 szkoła żeń; 
ska przemysłowa. 

Przemyśl: szkoła handlowa. 

Kraków: seminaryum żeńskie, Akademia han 
dlowa, Szkoła przemysłowa, Gimnazyum realne. 
' Strzyżów: Gimnazyum realne. 

Siedłce: Gimnazyum. 

Drohobycz: Gimnazyum i seminaryum żeńsie 

Sostowiec: Szkoła handlowa kr. Jadwigi. 

Gródek Jagielloński: Gimnazywn. 

Stanisławów: Gimnazyum. 

Sanok: Girmnazyum. 

Sambor: Gimnazyum. 

Jarosław : Gimnazyum. 


„Handel Wschodni”. 
Lwów, 30. września. 
Wyszedł. z druku numer trzeci „Handlu 
| Wschodniego“, czasopisma dla handlu i prze- 
|mysłu polskiego. Numer ten jest drugim, po- 


lświęconym -„Targom Wschodnim“ , we Lwo= 
wię. Treść zeszytu jest następująca: Program 


uroczystości otwarcia „Targów Wschodnich“, 
dalej artykuł dr.. Ludwika Rubla „Targi Wsch. 
czynem politycznym“, dr. Antoniego Weresza 


lczyńskiego: Rynki światowe a Polska, tenże 
dakcya biuletynu targowego uważa za swój obo- |sam artykuł przetłumaczony na język francu= 


ski, dr. Stanisława Zakrzewskiego: Troska 6 
„marke“ wobec rzeczywistości ponadta 
kronika handlu i przemysłu krajowego, infor« 


ZERA GREGG Kół jaująca o traktacie handlowym między Cze« 


chami a Polską, o długach towarowych Pols 
Ski w Anglii i o handlu Polski z Francyą. Nie 
mer „Handlu Wschodniego“ wydany został w' 
objętości zwiększonej, liczy bowiem tym ras 
zem 76 stron druku. 

Znacznemu zwiększeniu ułegł dział inses 
ratowy pisma., Anonse zajmują mianowicie 
niemal 70 stronic. Niektóre z inseratów, tak 
zresztą, jak w numerze zeszłym, drukowane 
są również i w języku francuskim lub rosyj- 
skim. Ta olbrzymia ilość anonsów świadczy. 
najlepiej o uznaniu, z jakierg spotyka się „Hana 
del Wschodni“ u firm i instytucyi handlowych, 
przemysłowych it. p. oraz o poczytności 
czasopisma w sferach Świata kupieckiego. Zaa 
sługę przypisać należy niewątpliwie redakto- 
rowi i kierownikowi wydawnictwa p. I. Fr. 
Gawlikowskiemu. 


EE m =. "F + wosdlm A=wadiki "IW 0-0 1 JE WIECSE. 
Naród polsk! składa hołd swym bohaterom. 


lmponująca ma ufestacya narodowa w Złoczowie. , 


20.000 uczestników. — Olbrzymi pochód. — 
— Składanie wieńców. — Defilada. — 


ski, student, lat 21; Adolf Dębicki, urzednik 
kolej., lat 35; Julian Herzog, ucz. gimn., lat 173 
Rudoli owski, robotnik kolej, lat 25; Kazi- 
mierz lżykiewicz, robotnik kolej., lat 21; Wło- 
dzimierz Klimowicz, student, lat 20; Stanisław 
Mazurek. ucz. gimn., lat 19; Marcin MikiucA, 
chłop z Lackiego, lat 19; Maryan Nieć, inż. 
kolej., lat 35; Piotr Nowakowski, naczelnik 
stacyi kolej., lat 51; Jerzy Podgórski, chorą= 
ży. lat 21; Jan Schmalenberg, żołnierz połski, 
lat 20; Juliusz Starkl, kpt., lat 48; Michał Stes 
fanowski, urz. kolej., lat 44; Alired Syma? wrz. 
kolej., lat 34; Adam Szemberski, robotnik kos 
lej., lat 27; Edward Szemberski, robotnik ko- 


|lej., lat 20; Marcin Tomczyszyn, chłop z Lac< 


kiego, lat 19 i Ludwik Wolski, ziemianin, lat 
24. — Zwłoki bohateruw-mecsenników po ije 


Str. 6, 


„QAZETA_ PORANNA” 


Rino chimera W WIRACH MIŁOŚCI 


ulica Akademicka 1. 8 


na.uzwyczajny dramat w czterech aki ch. — W głównej roii 
zna omity artysta FRYDERYK ZELNIK. 
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wazyi ukraińskiej złożono w prowizorycznych 
grobach. Zawiązany następnie komitet budowy 
grobowca ofiar gwałtów ukraińskich w Zło- 
czowie, z ffinduszu, uzyskanego ze składek 
publicznych, rozpoczął budowę grobowca na 
cmentarzu złoczowskim, a onegdaj ukończono 
budowę mauzoleum, do którego właśnie wczo- 
raj przeniesiono zwłoki męczenników. 
Uroczyste przeniesienie zwłok przemieni- 
ło się w wielką maniiestacyę narodową. Spe- 
cyalnymi pociągami przybyła ze Lwowa tłu- 
mnie publiczność, składająca się z wszystkich 


warstw lûdności. Z wszystkich zakątków Rze- I 


czypospolitej przybyły stowarzyszenia i dele- 
zacye z wieńcami i sztandarami. 

„O godzinie 9 rozpoczął się formować, ko- 
ło kościoła parafialnego pochód, złożony z o- 
koło 20.000 uczestników, który dopiero koło 
godziny 10.30 dotarł do wrót cmentarnych. 
Czoło pochodu stanowili skauci i skautki, da- 
lej szły szkoły, „Sokoli“, policya państwowa, 
kolejarze lwowscy, kolejarze wszystkich 
miast wschodniej Małopolski, tramwajarze 
twowscy z muzyką, - lwowska straż pożarna, 
reprezentanci dyr. kolejowej z prezesem Bar- 
wiczem, delegacye stowarzyszeń „„Gwiazda*, 
„Skała“, Izby rękodzielniczej, kupców lwow- 
skich, żydów złoczowskich, Związek strzele- 
eki, delegacye wszystkich województw, 
wszystkich organizacyi * narodowych, wło- 
ściaństwa i t. d. Obok ołtarza na ławkach za- 
siadły rodziny pomordowanych, senat uni- 
wersytetu z prof. Halbanem, przedstawiciele 
Sejmu, wojewoda  Olpiński, wicewojewoda 
Zimny, prez. Stahl, oraz inni dygnitarze. Na 
fewo od ołtarza stanęły: szkoła kadetuw, 12 
dyw. piechoty z gen. Januszajtisem, pułk. Ma 
ryański, Mączyński, oraz wielu innych wyż- 
szych dygnitarzy wojskowych. 

O godzinie 11 ks. infułat Czajkowski w o- 
toczeniu duchowieństwa odprawił mszę Św. 
Po okolicznościowem kazaniu wygłosił dłuż- 
szą przemowę do żałobnych słuchaczy komi- 
sarz miasta Złoczowa, dr. Kułaczkowski. któ- 
ey przedstawił martyrołogię pomordowanych. 
ofiar. Po kilku jeszcze przemowach złożono 
zwłoki w mauzoleum, 
nem przez firmę „Esbezet' według projektu 
inż. Grzymalskiego. Żelazną bramę wykonali 
maszyniści złoczowscy Dymniadzki i Filip- 
czak pod kierownictwem Bieniaka. Brama ta 
nosi napis: Ofiarom mordu 27/11. 1919, maszy- 
niści złoczowscy. Na sklepieniu mauzo- 
feum złożono następnie całą góre wieńców. O 
godzinie 4 po popłudniu odbyła się w sali „So- 
koła“ uroczysta Akademia. 


Zjazd kupców polskich. 


Dełezaci z całej Polski. — Inauguracyjne na- 

bożeństwo. -- Uroczyste otwarcie Zjazdu. — 

Mowy i powitania. — Zwiedzenie Targów 

Wschodnich. —Obrady popoł.—Ntwarcie Zjazdu. 

Potrzeba konsolidacyi sił, kapitałów. — Prze- 

mówienie dyr. Turskiego. — Depesze grainla- 
cyjne. 


Lwów, 30 września. 


(mz) W szeregu zjazdów urządzonych z oka- 
eyi Targów Wschodnich, jednym z najpokaźniej- 
szych będzie bezwątpienia Zjazd kupców pol- 
skich Rzeczypospolitej Przybyło nań kiłkuset de 
legatów zrzeszeń kupieckich ze wszystkich dziel- 
mie Polski i najdalszych jej kresów. w ' znacznej 
Kczbie przedstawicieli najpoważniejszych i naj- 
starszych firm handlowych. 

Zjazd rozpoczął się wczoraj 

uroczystem nabożeństwem 
w katedrze o g. 9 rano, odprawionem przez ks. 
Sulata Zajchowskiego, z udziałem chóru „Bard“. 
Nastęnaie udali się delegaci 
do sud Uniwetsytoa 
ma urowoyete otwarcie Złamdu, w którem próse 
pizetawicieli kupiectwa wzięłi udział reremen- 


tanci duchowieństwa, miasta, Uniwersytetu, Po- 
litechniki, Izby: handlowej, Izby lekarskiej, Ban- 
ków, Dyrekcyi poczty, prasy, oraz francuskich 
sier handlowych. 

Prezes kongregacyi kupców we Lwowie p. 
Kauczyński zagaił Zjazd, podając krótką historyę 
tego zrzeszenia, joczem oddał 

przewodnictwo obrad p. Hersemu, 
prezesowi Stow. kupców w Warszawie. Przewe: 
dniczący w pięknej przemowie wspomniał © 
chlubnej przeszłości Lwowa i obywatelskiem sta 
nowisku jego kupiectwa i oddał cześć obrońcom 
Jwowa. Mówiąc o obecnem położeniu państwa, 
zaznaczył mowca, że nie wolno nam dopuścić do 
upadku gospodarczego przez spadek wałuty i że 
wskazaniami naszemi w dążeniu do poprawy sto- 
sunków powinno być poszanowanie własności, or 
ganizacya pracy, rozwój inicyatywy prywatnej, 
oszczędność, składanie daniny państwu i podpo- 
rządkowanie egoizmu klasowego interesom kra- 
ju. Pod znakiem pracy mowca otworzył obrady. 

Obrano następnie na wiceprezesów - Ziażdu 
dra Niecia z Krakowa i p. Edwarda MaznrkieWi- 
cza z Poznania, oraz powołano do prezydyum 
sześciu delegatów różnych miast Polski 

Zabrał z kolei głos 

prez. Neumann, 
który wyraził nadzieję, że Zjazd przyczyni się do 
wzmocnienia handlu polskiego, i do postawienia 
kupiectwa na tym poziomie, by spełnić mogło 
swe istotne, szczytne zadanie. 
Delegat Francyi p. Vicaire 

wyraził radość z powodu swej obecności ņa pier- 
wszych Targach Wschodnich we Lwowie, któ- 
rym wróżył powodzenie i zapoczątkowanie han- 
dlu ze Wschodem oraz skreślił ich znaczenie w 
stosunkach międzynarodowych, wreszcie zazna” 
czył przyjazny stosunek (Polski i Francyi we 
wszystkich dziedzinach życia, życząc, by ta łącz- 
ność utrwaliła się i w życiu ekonomicznem obu 
państw. 

B. minister dr. Chącia podniósł ciężkie sto- 
sunki walutowe państwa polskiego i wezwał, ku- 


'piectwo do pracy nad podniesieniem wartości 


marki polskiej. Następnie przemawiali: poseł Mei- 


l sner z Poznania imieniem Związku lud.-nar., oraz 


artystycznie wykona- | 
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delegaci kupiectwa rozmaitych miast; prez. Ma- 
zurkiewicz imieniem Związku Towarzystw ku- 
pieckich Wielkopolski, .p. Niedbalski z lnowro- 
cławia, red. Winiarski imieniem prezydenta mia- 
sta Bydgoszczy, wieceprez. Izby handl. we Lwo 
wie dr. Winiarz, wiceprez. dyrekcyi poczty Ła- 
ski, poseł Wróblewski, p. Miśkiewicz z Wilna, któ 
ry wspomniał o organizacyi Targów wileńskich, 
p. Czaplicki z Bytomia, p. Marchlewski z Grudzią 
dza, dr. Nieć z Krakowa, dr. llski z Warszawy 1 
delegat z Sosnowca. Szczególnie gorąco witano 
przedstawiciela Wilna i Górnego Śląska. 

Po ząmknięciu posiedzenia udano się gremial 
nie do oczekujących 10 specyalnych wozów tram 
wajowych i wyruszono 

na pac Targów Wschodnich, 
gdzie powitał gości prezes Komitetu wykonawcze 
go dyr. Turski. 

Wczoraj popołudniu rozpoczęły „SĘ rady 
Ogólnego Zjazdu kupiectwa polskiego. Zę w 
nich udział licznie zebrani przedstawicjAdy “swiata 
kupieckiego z różnych stron Rzeczypospolitej. W 
skład prezydyum weszli p. Bogusław Herse, dyr. 
Mazurkiewicz i dr. Nieć. Zebranie zagaił przewod- 
niczący p. Herse, wspominając na wstępie o tem, 
że w-dniu tym kiedy właśnie odbywa się przenie- 
sienie zwłok ziomków pomordowanych w okrutny 
sposób przed trzema laty przez Ukraińców i że 
należy uczcić ich pamięć, co też wszyscy zebrani 
uczynili przez powstanie z miejsc. Następnie po 
odczytaniu regulaminu zabrał głos dyr. Stanisław 
Wartalski z Warszawy. W referacie o handlu hur- 


townym i detajlicznym, stwierdził referent, iż nasz | EE 


handel detajliczny znajduje się w rozsypce. Ulep- 
szenie go nastąpić może jsdynie przez skonsolido= 
wayio zarówno Sl, jak i kapitałów. Tylko bowiem 
w zrzeszowiu tkwi siła handlu tak hurtownego, jak 
úroknezo Nad sprawami neruszonami w referarie 
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wywiązała się ożywiona dyskusya. 

Z kolei zabrał głos p. Loth z Warszawy. Te- 
matem były Izby handlowe. W obszernym refera- 
cie wyłuszczył mowca cel, znaczenie i organiza- 
cyę Izb handlowych. Po dyskusyi, w której zabie- 
rało głos kilku mówców wystąpił p. dyr. Maryan 
Turski, powitany na wstępie hucznymi oklaskami. 
P. dyr. Turski mówił o znaczeniu Targów Wschod 
nich. „Podejmując robotę — wyrzekł prelegent — 
zdawaliśmy sobie sprewę z tego, że podejmujemy 
się zadania wielkiego i trudnego. Liczyliśmy jed- 
nak gia ogólną sympatyę, jaką Lwów zdobył sobie 
w ośtatnich czasach. I nie zawiedliśmy się. Targi 
Wschodnie zaświadczyły niezbicie, iż mimro wszel- 
kich pozorów, mamy zdolności do organizacyi. 
Dalej co do znaczenia Targów, to mają one prze- 
konać wszystkich, iż potrafimy nawiązać stosunki 
ze Wschodem i z Zachodem. Przyszłość Polski le- 
ży w handlu, a to skutkiem położenia geograficz- 
nego kraju. Obecnie, przybysze zagraniczni, któ- 
rzy zjawili się we Lwowie na Targi przekonali 
się, że mimo ostatnich strasznych przejść i szykan, 
jakichśmy pierwotnie doznawali, potrafiliśmy się 
szybko otrząsnąć i wziąć do energicznej pracy. Nie 
niejszy Zjazd kupiecki — zaznaczył mowca == 
świadczy również o żywotności naszych sił. ._. 
W końcu przemówienia nawoływał mowca do zer 
i do dalszej mies 
ustannej pracy. Mowe dyr. Turskiego darzono dłu 
go niemilknącymi oklaskami. 

Następnie odczytał referat o zrzeszeniuy ku- 
piectwa, jako czynnika odrodzenia Polski p. dyr. 
Pacoszyński z Pomorza. Dyr. Pacoszyński oświad 
czył, iż kupiectwo tylko wtedy będzie silne i bę- 
dzie mogło sprostać swym zadaniom, gdy wszys 
cy kupcy podadzą sobie dłoń, by współyie praco« 
wać zawodowo. Powinna też nastąpić tuzya wszy 
stkich zrzeszeń. 

Wreszcie przewodniczący ddczyjki depesze 
od dra Głąbińskiego, oraz od Kongregacyi Kupiec 
ckiej w Poznaniu z życzeniami, by Zjazd osiągnął 
swe zadanie. 

Na tem obrady przerwano. 
dzień następny. 


LJ . 

Zjazd kupzów żydowskich. 

Lwów, 29 września. 

($) Wczorajszy drugi dzień obrad rozpoczął 
się referatem wiceprez. Centralnego Związku kuy 
ców p. Wiślickiego z Warszawy, na temat: Orgae 
nizącya kupiectwa żydowskiego, poczem rozwi: 
nęła się dłuższa dyskiisya. 

ı Z kolei Zjazd przyiął następujące rezomcye: 

Domagać się sanacyi stosunków handłowychy , 
rozszerzenia wolnego handlu na wszystkie dzie« 
dztny obrotu gospodarczego, równomiernego tra. 
ktowamia kupiectwa we wszelkich akcyach gospa 
darczo-społecznych, współudziału kupieckich or- 
ganizacyi zawodowych w przygotowaniu projek« 
tów ustawodawczych, odnoszących się do handlu, 
wydania noweli do ustawy o przytmsowem świą 
ceniu niedziel i Świąt. Zjazd wzywa Centralg 
kupców do zorganizowania Banku dla kupiectwą 
żydowskiego. 

Rezolucye te zostały przedstawione i ucirwa* 
lone w myśl referatu dra Somersteina. 

Zjazd uchwalił następnie szereg rezolucyi w 
sprawach podatkowych i w sprawach urzędu wal 
ki z lichwą. W sprawie handlu z Rosyą Zjazd u- 
chwalił rezohtcyę, domagającą się niekrępowanią 
jakiemikolwiekbądź przywilejami dla grup, kon- 
sorcyów, czy też warstw kupieckich. Zjazd przy» 
ijął dalej rezolucye p. Wiiślickiego w sprawie orga 
nizacyi żydowskiego kupiectwa w Polsce. Pa 
przyjęciu szeregu dalszych rezolucyi przewodni» 
czący Truskier zamknął obrady wznosząc oe 
krzyk: „Niech żyje silna i potężna Polska!*— 


Odroczono ie uğ 


„Niech żyje Naczelnik Państwa Józef Piłsudski!*, 
Okrzyk ten powtórzyli obecni z zapałem. 
Następnie odbyło się współne zdięcie fotogrą- 

ficzne, 

Targów 


gremialne zwiedzenie 


Dr Marya Posonowska 


powróciła i ordynuja w chorobach skórnych i 
azr=eh, KE Asnyka 6, od 2—4 popol. mA 


a po południu 
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Zjazd urzędn ków prywatnych. 
Urzędnicy prywatni z Małopolski wschodniej 
organizują się w centralną Pia 2 M apoli- 
tyczną. — Stawiają swe żądania i dążą do 
zrealizowania ich zapomocą organizacyi. — 
Wybór 13 przedstawicieli, --Wycieczka dele- 
gatów na Targi Wschodnie. ł 
Lwów, 30 września. 

Aodczas Zjazdu urzędników prywatnych, któ- 
szy obradowałi wczoraj w sali posiedzeń Rady 
miejskiej, było 65 delegatów. Z prowincyi przy” 
oyło 45, którzy reprezentowali trzydzieści kilka 
miejscowości. 

Zjazd zagaił Karol Nacher. Po wyborze pre- 
zydyum, do którego weszli Piotr Nowakowski ze 
Lwowa, Henryk Czekaj z Krakowa i Karol Dena- 
sieęwicz, na sekretarzy powołano Emila Kórnera, 
Maurycego Mangla i inż. Stanisiawa Dutkę. 

O potrzebie założenia silnej organizacyi pra- 
cowniczej, opartej o klasowe związki wszystkich 
pracujących, której członkiem powinien być każ- 
dy urzędnik prywatny, referował Karol Nacher. 
Omówiwszy następnie korzyści, fakie osiąga się 
przez należenie do silnej organizacyi, mówca 
przedstawił obecnym w głównych zarysach sto- 
sumek istniejących już zrzeszeń miejscowych do 
Związków powiatówych i tych ostatnich do cen- 
trali pracowniczej w Warszawie. Wkońcu omó- 
wił w krótkości obowiązki członków organizacyi. 

Nad referatem wywiązała się dłuższa dysku- 
sya, w której zabierali głos: inż. Dutka, Tunis, De 
nasiewicz, Kirschner, Żuławski i Propper. Po wy- 
jaśnieniach, iż organizacya obejmuje wszystkich 
pracowników bez różnicy płci, stanowiska Służ- 
bowego, przekonań politycznych lub wyznania je- 
dynie dłatego, by poprawić i ustalić byt wszyst- 
kich pracowników, obecni odczytana w tym du- 
chu rezolucyę uznającą konieczność klasowych 
związków, podlegających centrali, uchwalili pra- 
wię iednozłośnie. 

Dalej Nacher odczytał rezolucyę. którą przy- 
igto jednogłośnie. Rezolucya ta brzmi: 

„Ziazd domaga się ustawowego uregulowa- 
tia pracy i płacy oraz legalnego zastępstwa pra- 
ceowników. W tym celu winien rząd zwołać ankie | 
tę z wybitnym współudziałem pracowników ke 
¿nych działów i wziąć pod obrady uregulowanie 
stosunków tego poważnego odłamu pracujących. 

Zanim jednak to ustawowe uregulowdnie na- 
stąpić może, ustali Zjazd następujące wytyczne, | 
do których urzeczywistnienia dażyć powinni pra- | 
cowmicy — na razie przez organizacyę. ( 

1) Do pracy biurowej przyjętym być może 
pracownik lub pracownięzka z ukończonym 18 ro 
kiem życia i minimalnem wykształceniem ogól- 


nem, które Sie ustala dla manipulacyinych i po-; 


mocniczych sił na ukończoną niższą szkołę śre- 
dnią tub jej równoważnik. Specyalne dzialy pracy 
mogą użyć tylko sił posiadaiacych wymagane dla 
tych działów specyalne kwalifikacye. 


2) Platna praktyka biurowa może trwać naj-|: 


wyżej pół roku i po tym czasie wstępuje prakty- 
kant w szeregi urzędników. 

3) Czas pracy trwa 6 godzin i to jednorazo- 
wo, w sobotę 5 godzin, godziny poza czasem pra- 
zy, o ile są konieczne, płatne są o 50 pre. wyżej. 

4) Pobory pracowników o ile nie sa unormo- 
wane umowami specyalnemi — normuje się W po- 
rozumieniu z organizacyą. Jako minimum pobo- 
rów oznacza się normy płac państwowych Zz 
wszystkimi stałymi i iednorazowymi dodatkami, 
powiększome o 50 pre. ze względu na brak tych 
udogodnień i przywilejów, które służą państwo- 
wym urzędnikom. Posunięcie do rang wyższych 
odbywa się automatycznie od XII. do X. włącznie 
zawsze no roku, od IX do VII co 3 lata. dalsze co 
4 lata. Decyzyeę co do najwyższych rang urzędni- 
ków, do których dojść mogą, postanawia się w po 
rozumieniu z organizacyą. Specyalnie wyszkoleni 
z wyższem wykształceniem urzędnicy rozpoczy- 
nają służbę od IX. rangi płac. Dziś w służbie bę- 
dacy, mają być wedle tych przepisów automaty- 
sznie w te klasy wcieleni. Minimum płacy prakty- 
kanta oznacza się na.6000 mk. Czas pracy w 
przedsiębiorstwie innem zalicza się od czasu 
slużby. 

8) Każdemu pracownikowi przysługuje w każ 
dym roku w czasie od 1. V. do 30 TX. urlop w wy- 
miarze 2 tyzadnie. po roku A 3 tygodnie, do 


| 
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10 lat służby 4 tygodnie, do 15 lat służby 5 tygo- 
dni, do 20 lat służby 6 tygodni, po 20 latach służ- 
by 8 tygodni. 

6) W czasie choroby -przysługuje pracowniko 
wi w czasie pierwszego roku służby płaca przez 
3 miesiące, po roku 6 miesięcy, po 5 latach rok. Po 
upływie tego czasu wiwo się pracownikowi poni- 
żej 5 lat wypowiedzieć na czas przepisany, innym 
na rok. 

7) W razie śmierci prącownika należy się u- 
prawnionym, a więc: żonie, dzieciom lub tym, któ 
rzy sprawili pogrzeb placa j3-miesięczna zmar- 
łego. 

8)  Ubezpieczeniu emerytalnemu podlegają 
wszyscy pracownicy, a ubezpieczenie sięga u każ 
dego pracownika do wysokości sumy wszystkich 
poborów stałych i zmiennych. W dążeniu do tego 
jakoteż uzyskania po 30 latach emerytury w wy- 
sokości ostatnich poborów, jest zadaniem organi- 
zacyi. 

9) W razie zwinięcia, sprzedaży, zaniechania | 
przedsiębiorstwa lub jakiejkolwiek zmiany firmy, 
należy się pracownikom do 5 lat odprawa w wy- 
sokości poborów z ostatniego roku, za każdy rok 
jedna dwunasta tych poborów. 

10) Wypowiedzenie usiawowe przedłuża się 
za każdy rok dalszy służby po pierwszym roku o 
dwa tygodnie. Wypowiedzianym .z powodu 
zmniejszenia personalu należy się odprawa wedle 
art. KZT Ka: 

11) W każdem biurze wybierają pracownicy 
mężów zaufania, którzy dbają o przestrzeganie 

warunków pracy i interweniują przy sporach, wy 
nikłych ze stosimku służbowego, ustalają rozdział 
remuieracyi specyalnych, mają głos decydujący 
przy rangowaniu i przy wypowiedzeniach*. 

Wreszcie Zjazd uchwalił wybrać 13 przedsta 
wicieli do głównej organizacyi we Lwowie. Po 10 
mimutowej pauzie odczytano listę kandydatów, 
którą iednogłośnie bez zmian przyjęto, do za-' 

wierdzajacei wiadomości Na przedstawicieli wy 
brani zostali: in?. Stan. Dudek, Denasiewicz, Ham 
mer, Mangel, Karol Nacher, Kirchner. Nowakaw- 
ski, Tunis, Kohutówha. Körner, Hecktor, Gottlich 
i Czekaj z Krakowa. 

Wkońcu po przemówieniu Nachea, który 7a- 
chęcał do dalszej energicznej pracy organizacyj- 
Jej, i inż. Dudka, który dziękował imnniom kole 
pów z prowincyi. lwowskim kolegom za zajęcie 


| SiĘ Ceapan: ‘przewodniczacy zamkał obrady, 
Które frwały uzy godziny. 

Po Z dęlegaci z rodzi venji w e n'e o- 
koło 100 nséb zwiedzili wspólnie Targi WRC, 


dnie 


R3 


e PAW nA t = EJ EEA MGA 
Czy Pańscy odbiorcy powr'cają ? 
Tak jest, a to stanowł najlersze świadectwo że 
towar mój: poz skał sam: pełse zedow.lenie od: 
Y biorców. = Z dria na dzień wzrastający popyt 


ns taśmy i alki 'ds maszyn piszących) marxi 
„WVenus*, wytwory firmy Crown Ribbon & Car- 
bon Mig, Co, Rochester N. Y. U. S. A. — dowo- 


dzi niezcicie, ża artysuł ten AKAŃ r :eezywiście 
ta warysikie niedoścignionń zalety, dzięki którym 
cdni'ał w ostatnich paru latach rekordowe zwy- 
cięstw. nad w:z:ikin tow r m konkurencyjnym 
na rynkach św atowych. 1121 
LUDWIK AKSMAN, — 


Wyłączny s rzedawca: 
Telefon 32-85 


Kraków, S „BA AA 


D m Handlowy, A piękny, obszerny l+- 


kał w najlepszym punxcie Warszawy, przyjmie REPRE- 
ZENTACYĘ powsżnych firm lub PRZYSTĄPI DO 
5 ÓŁKI do poważnego przedsiębiorstwa. 

Oferty sub : ROSA Aa kizrować do Centr. Biura 
sułoszeń L. i E. METZL i Spka, Warszawa, Mar- 
<załrowstka 13). 2331 


VW ySt AW M 


Szkoły c Prof. Heleny Waltosiowej ul. Lo- 
zińskiago 4, parter w czasie Targów Wschodnich — 
1ajaodniejszych modeli x Paryża, Warszawy i wyrobów 
prac uczenie. Ceny zniżane.) — Popierajmy Polską 

Szkołę. 2414 


Adwokat Dr. Alfred C: bon 


ctwo:zyl kaucelaryę wo Lwowis. ul. Kraczewsiiem" 
1; 93 
h . 728108) 


[lat zrozumiale zainteresowanie we 


i kk Tieger złożył znaczniejszą ilość 
j | wiadomej przyczyny, podczas chwilowej nieobec 


Íi mesz Stekser przytrzymał 
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Dr. tienryk Allerhand 


2615 
W czasie „Targów Wschodnich“ 
otwartą jest codziennie od 10 do 4 pop. w „ZACHĘ. 
CIE*, ul. Legionów 7. — Wystawa obrzzów I. PIN- 

KASA, opel mglacą cykl r. t. 2574 


Wilno i okolice. 


Wstęp 60 Mk. Dla młodzieży szkolnej 30 Mb, 


dentysta, ordynuje od 3—5, Krasickich 8, L p. 


HRONIKA. 


Repertuar ‘Teatru Miejskiego Wielkiego. 
Piątek 30. bm. premiera „Kaligula“ dramat w 
4 aktach Roztworowskiego. 


Sobota 1. października 3/30 pop. „Fircyk w 
zalotach”. 
- Sobota 1. paźliziern. 7.30 wiecz. „Cavalleria“ 
i „Pajace“. 


Repertuar Teatru Małego. 

Piątek 30. września „Małżeństwo Loli“. 
Sobota 1. października „Niebieski lis“. 
Niedziela 2. października „Małżeństwo Loli". 


Repertuar Teatru Nowości. 
IFiatek 30 września „Frabianka Foxtrotta*, a 
pereka w 3 aktach Stolza. 


Repertuar teatru lit.-art. 
skich, I. 10. 

Dziś i codziennie w części koncertowej wy: 
i stepy: Bronowskiego, Michałowskiego, Mirskiega 
Noskowskiej, Ordonówny, Spineterówny, Wiklłń: 
skiego i Zielińskich. 

Repertuar „Bagateli Lwuwskipkj* 
ul. Rejtana l. 3. 
Występy gościnne ulubieńca publiczności Iwow. 

I skiej Marka Windheima w pieśniach oraz w me 
lodyinej operetce Lehara „ Izydor w Alpach“. — 
poza tem sketch Rapackiego „Afrodyta“ oraz bo- 
gaty dział (koncertowy przy współudziale całega 
ı personaly. Początek o 8-mej wieczorem. 

Repertuar Biura Koncertowego M. Tuerka: 

W piątek 3U września: J. Majerski, bohaterski 
i tenor opery paryskiej. 
| Niedziela 2 października: Z inicyatywy Komi- 
|tetu Targów Wschodnich: Wielki koncert symfo 
| czny Polskiego Związku muzyków. 

Buk 

! Dzisiejszy koncert Jana Majerskiego wywo 
| wszystkich 
|sferach mjasta. Artysta wykona piękny program, 
" |który ukaże wszystkie walory jego głosu. Począ: 
| tek koncertu o g. 8 w sali Tow. muz. 

(—) Ogień. Wczoraj w południe w realności 


„Ul“, ul. Ossoliń 


„Salomona Tiegera przy Drodze Wuleckiej l. 133 


powstał groźny ogień w jednej z ubikacyj, w ktd 
ść siana. Z nie 


mości właściciela realności zajęło się siano. Miej 
ska straż pożarna ogfeń ugasila. Szkoda nieznana 
(—) Wytracona konduktorka. Na przystanku 


I kolo. Kawiarni Wiedeńskiej podczas $cisku zosta- 
FH ła wczoraj z wozu tramwajowego wytrąconą kon 
j duktorka Marya Kokot. 
| bruk i doznała tak ciężkich obrażeń wewnętrz. 
| nych, że musiano ją odwieźć do domu. 


Konduktorka upadła ną 


(—) Czyie futra? W ulicy Lrwiej st. post. To- 
wczoraj  2%-ietriego 
Maksa Sontaga i Mojżesza Pasternaka, zdążają- 
cych z tlumokiem w kierunku Wysokiego Zamku. 
Ponieważ przytrzymani nie chcieli zdradzić taim 
nicy zawartości,tłumoka, więc sprowadził ich na 
inspekcyę policyi. Tu przekonano się, iż w tłumo» 
ku były dwa futra, które najprawdonodobniej po- 
Chodzą z kradzieży.  Przytrzymarnych na razie 
zamknięto w aresztach, a jutra zdeponowano ną 
policyi. ` 

Wypadek na Targach Wschodnich. Jeden z 
kupców angielskich, który przybył na Tarm 
Wschodnie celem zakupna 14.000.000 dętowych 
progów, wczoraj podczas zwiedzania eksponatów 
zasłabł niebezpiecznie. Pomoc lekarska zawiodła 
i kto wie jakby się skończył ten wypadek, gdyby 
choremu nie podano kieliszka wódki „Chichotki”, 
znanej frmy gmieźnieńskiei „Tabromik', której 
| wyroby na czas Targów sprzedaje wyłącznie figs 
mb „Zakopane“ 
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Z CAŁEJ POLSKL 

Komisya egzaminacyjna dla szkół średnich. 
Z dniem 1. bm. Ministerstwo oświaty powołało 
w Krakowie państwową komisyę egzaminacyj- 
ną dla kandydatów na nauczycieli szkół Średnich. 
Prezesem państwowej komisyi egzaminacyjnej za 
mianował Mimister oświaty prof. Uniw. Jagielloń- 
skiego dr. Leona Sternbacha. 

„Pan Wołodyjowski”, W tych dniach wy- 
rusza zespół b. artystów i artystek „Teatru 
Górnośląskiego" z Bytomia, jak: M. Grabow- 
ska, B. Saraczyńska, M. Sas-Żukotyńska, K. 
Beroński, M. Orski, L. Leszczyc, J. Bratkow- 
ski i inni ze znakomitą sztuką podług nie- 
śmiertelnego dzieła H. Sienkiewicza. Tournee 
obejmuje większe miasta Małopolski. Dyrek- 
cya nie szczędziła trudów i kosztów, ażeby 
zapewnić artystyczne powodzenie sztuki. No- 
we historyczne kostyumy z pracowni Kwiat- 
Rkowskiego z Krakowa. 


Abonament telefoniczny w Warszawie pod-| —20.500, 20-mark. 


wyższony został od 1 października b. r. o 300%. 
Najmiższa cena abonamentu wynosić będzie .7200 
marek, zaś najwyższa 24 tysiące. 
( Zjazd lubliniaków. Dnia 15 października rb. 
odbyć sie ma w Lublinie zjazd koleżeński b. ucz- 
mów b. gimnazyum rosyjskiego w Lublimie, któ- 
rzy brali udział w ruchu wyzwoleńczo-niepodle- 
głościowym, bądź nałeżąc do ówczesnych organi- 
zacyi tajnych młodzieży polskiej, bądź biorąc u- 
dział w pamiętnym strajku szkolnym w okresie 
od 1902 do 1905 r. Ziazd dwudniowy. Zapisywa- 
mie się na listę uczestników drogą pisemna pod 
adresem: kol. Szczepańskiego, Lublin, Magistrat. 
Damet fatyzdcyń za rządów F.lsko-PipN:"w. 
ców. Ze Stryja piszą nam: W jak szalenie szyb- 
kiem tempie demokratyzuje się ludność miejska, 
świadczy o tem najlepiej fakt następujacy. Jeden 
zjkolejarzy emerytów, który przez. dwadzieścia 
kiika lat w kolejowym tut. warsztacie uczciwie 
pracował, nie mogąc wyżyć ze swej emerytury 
inie majac odwagi na popełnienie samobójstwa, 


wycłkęga obecnie swą spracowaną rękę... prosząc % 


publicznie o datki. 


KRONIKA ZAGRANICZNA. 
Nowy dostep Polski do portów Morza 


i Poł. 


„GAZETA PORANNA” 


"EKONOMISTA. 


Z WCZORAJSZEJ GIEŁDY NIEOFICYALNEJ. 
Lwów, 30. września. 

Tendencya chwiejna, obrót słaby.. Dolary a- 
merykańskie 7000—-7100, jedynki i dwójki 6950— 
7000, dolary kanadyjskie 5750—5800, jedynki i 
dwójki 5700—5750, mźrki niemieckie 57—-58, setki 
56—56.50, drobne 55.50—56, leje 54-—54.50, drobne 
53'50—54, czeskie korony 72—73, drobne 72—72'50, 
austryackie tysiączki 5600—6200, setki 430—550, 
5Q0-kor. 270—280, 20-kor. 38—43, 10-kor. 37—39, 
jedynki i dwójki 280—-290, ruble pięciosetki 2'25—— 
2'70, setki 7—7'80, 25-rub. 2:20—2'80, 10-rub. 2— 
220, reszta drobnych 1—:1%65, dumskie tysiączki 
70—75, dumskie 250-rub. 40—45, karbowańce: 3/80 
—4, hrywny 1050—11, franki francuskie 380—390, 
funty szterl. 13.500—14.000. 

Złoto: 20-kor. 21.000-—21.500, 20-frank. 20.000 
20.000—20.500, funty  szterl. 
21.000—21.500, 26.000—25.800, dolary 
6000—6800. 


10-rub. 


Srebro: korony austryackie 450—455, floreny` 


1125—1130, ruble 1650—1700, kopiejki 7'50-—7'60, 
dolary amerykańskie 4800—4820, polówki i ćwiart 
ki 4750—4800, dolary kanadyjskie 4200—4250, dro- 


bne 4000—4050, leje 400—410. DESTO 


Giełda krakowska. 4 aa 


Kraków, 29 września. 


(PAT.) Giełda z 29 września. Papiery loka- 
cyjne. Transakcce. Bank hipot. 000—, 4 i pół 
proc. listy GTKZ. 00000. , 

Akcye. Polski Bank Przemysłowy I — IV 
000—, Polski Bank Przemysłowy V. 000*—, 
Bank hipot. 875—, Bank Małopolski 680:—. 
Towarz. handł. I., NI. 1375, Impex 
4 5*—, Zieleniewski I., II. 0000—, II. 1200*—, 
Warszawska, Spka budowy parowozów l, Il. 
A —, Trze'inia fabr. maszyn I—III. 5300—, 

- iesz 00000—, Pocisk 0000*—, Polska Nafta 
jj 3300.—, I. 0000—, Elektrownia w Sier- 
szy L, III, 3700:—, Oikos 6700—, Pezet 1500. 
Trzebinia fabr. przetw. tłusz. 4700:—. Krakus 
4000.—, Fabryka porc=lany Ćmielów 0000 'Gór.. 
ka 1 500, Siersza 13500—, T. P. G. 9400—, 


Czarnego. Dzienniki rumuńskie w Jassach po-| Chod.rów 7700. Po:ski Glob 1300'—, Żegluga 


dają szczególy projektu nowej linii kolejowej 
między Jassami a Gałaczem. Linia ta wyno- 
sić będzie 175 kilometrów. 


niska 500. Automotor 1900. Cegie'ski Poznań 
3500. 
W luty. Dolary STZ. 6870" —, kanad. 0000'—, 


(PAT.)-Ks. Filip Euienburg zmarł (w niedzielę | franki franc. 000*—, szwajc. 000:—, belg. 000-— 


w Liebenbergu w 75 roku życia. 


tı sztr. 00000, Marki niem. 56'—, Korony austr. 


(PAT) Sir Ernest Shakieton wyruszył z|275, Kor. czecho-słow. 6800, węg. —'—, lei 


Błymouth w podróż naukową przez wody po-|ru"* 00.:—, kor. szwedz. 


—*—, liry włoskie 


łarne na małym parowcu, odpowiednio wy-| 1» duńskie 000'—, norweg. —'—, m. fińsk, i 


ekwipowanym. 


MDK) TSEN 


ŁODZEIE. 2276 
Hadneczene fabryk! myde? toa'eteych | wyrsh. kosmfgcz, 


J. Wójtowicz, H. Cütel I Ska 
Łódź, Wólczańska 117. — Wyborowa gatunki. 


Wystawa w oddziale 17, miejsce 23. 
' —"— 5 
Drugi Wieczór Ludwikowskiego w So- 
kole-Macierzy w niedzielę 2 pęźcziernika, z zu- 
pełnie odmiennym repertuarem. 2571 
—f 


TDK 1041. (OWE 


ŁÓDZKIE ZJEDNOCZONE FABRYKI MYDEŁ 
POALETOWYCH i WYROBÓW KOSMZ7. 


I. Wóifowicz, H. cùil I 9% 
Łódź, Wólczańska 117. — Wyborowe gatunki. 


Wysfawa w oddziale 17, miejsce 23. 


MA 


—'—, flor. holeu. 0000—. 


Kursa giełdy warszawskiej. 
Warsząwa 29 września. 
(PAT.) Kursa giełdy z 29 wrze'nia. 
Papiery procentowe: Obligacye. Transakcye. 
6pro-. z roku 1915-16 000'00, 6 proc. z r. 1917 
1.4'75. Listy zastawne. 4'/a pre. ziemskie 258—, 
5 pre. m. Warszawy 442'—, 4t/ą0%/6 m. Warszawy 
—— 4 prac. ziemsk, ——, 5-07, m. Łodzi 000. 
Waluty. Dolary Stan. Zjedn. 6990:00, Do- 
lary kanad. 0700'—. Franki francuskie 495—, 
Funty szter. 00000 —, Marki A 50, Koro- 
ny austr. 290, Korony czesko- si 3'00. Le: 
rumuńskie —'—. Liry Franti Belg. 496 
Czeki na Berlin ———, ma PRAS, Paryż 
000, Wiedeń 000. a 
Akcye: Transakcye: Bank Sk. Warszaw. 
2550—, Bank Handlowy Warszawski 1.—V. em. 
2225—, Bank Handlowy warszawski IX., X 
——'—, Bink dla handlu i przem, 
Bank Kred. w Warszawie 2800, Bank Zachożni 


1350—, Bank kupiecki 'w Łodzi — —, 
Związek Sp. rob. V. ———, Warsz. Tow. 
fabr. cukru 0800, Warsz. Towar”. kopalń węgla 


21500, Lilpop, Rauch et Loewenstein I—II em 

3700, Rudzki i $:a 2650—, Rudzki i Ska Ii 
2550. Starachowice I—II 7150—, L. J. Borko- 
wski I—VI em. 1550, Bracia Jabłkowscy I—V 
0c00, Firlej z roku 1921: 650—, Warszawskie 


6875 , Ostrowie kie Zakłady 8250, Polaka Naf 
Ill 5000, Przemysł drzew. i handel 1800, Eie- 
ktrownia w Pruszkowie 610—. „Siła i Światło” 


fa 6050 


000*—, Zawiercie 55000, Polski Bank przemysł. 
we Lwowie '003—, Banx zjedn. Ziem polskich 
——, Żegluga .Polska 0000—, Pocisk I-III 


1450— 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 30 września. 
(Telef.) (m) Na wczorajszej giełdzie war- 


szawskiei usposobienie dla walut w dalszym cią- 
gu mocne, z wyjatkiem dla koron austryackich, 
które spadły w kursie. Papierami dywidendowy- 
mi obracano po kursach słabych. Papiery publicz 
ne po kursach dotychczasowych 


Giełda wiedeńska. 
Wiedeń 29 września. 

(PAT.) Giełda z 29 września. Renta majowa 
118:—, Austr. renta .koronowa 118—, Węg. 
renta kor. 385*—, Losy tureckie 10500'0, Renta 
lutowa —'—, Losy węgierskie —*—, Prioritety 
kolei półn. 4980:—, Anglobank 4700*— Bankve- 
-ein 2000'—, Bodenkred tanstalt 3600—, Kredit- 
ansta!lt 2020*—, Bank Depo-ytowy 1200*—, Bank 
Austr. Kredytowy ——*—, Lónderbank 5150'—, 
Unionbank 1948'—, Zivnostenska Banka 13500— 
Merku y 1510, Bank Obrotowy 109500, Kolej 
iae Aa 42500, Kolej lwowsko-czern. 5795:—, 
Kolej połu niowa 4825'—, Austryackie koleje 
11900, Aipiny 1150 :'—, Tow. górniczo-hutnicze ' 
34930, Krupp 5730:—, Poldihiitte 12850—, 
Prager Eisen 34000'—, Rima 9690:—, Skdda 
16:00—, Abalio: 16000:—, Fanto 61500, Galic. 
Karpaty 4100:—, Zieleniewski 3975:—, Galicia 
83100:—, Schodnica 00000*—, Siersza 3740'—, 


DEWIZY WIEDENSKIE. 
Wiedeń, 29. września. 
(PAT.) Kursa austr. Centr. dewiz z 29. września 
1921. Amsterdam 83350, Berlih 2097, Kopenva- 
ga 46170, Bruksela 18155, Sztokholm 57870,Za- 
grzeb 1028, Budapeszt 3586*50, Londyn 9370'00, 
Praga 7597, Medyolan 0000, Nowy Jork 2583— 
Paryż 18305, Sofia 1720, Warszawa 3210—34'00, 
Belgrad 4114, Bukareszt ——'—, Bel- 
srad ——'00, Zurych 44575, marki polskie 32*00 
3400 marki niemieckie 2092'—, franki francuskie 
18255,franki szwajcarskie 44525, franki belgijskie 
18080.!ewy bułgarskie 1645,lejeru"* ńskie 2130'00, 
liry wł.skie 10390, fun'y szt. 1530. dolary St, 
Zjedn. 2558'-—-, noty holenders :. 93250, noty 
duń-kie 45975, noty szwedzkie 57670, noty nor- 
wes<ie 53125, korony czeskie 2567'—, -korony 
węgiersnie 35850. 


DEWIZY PRASKIE. 
Praga, 29 września. 
(PIAT.) Kursa dewiz z 29 bm.: Berlin 77 — 
Warszawa 0.95-—1.55 — Marka niem. 77. 3 ra 
| Marka polska 0.95—1 95 


DEWIZY BERLIŃSKIE. 


Berlin, 29 września. 
(PAT) Kurs dewiz z 29 września 1921, 
Dolary 122'05, belgi skie 850:50, funty szterl. 
45775, francuskie 859*00, włoskie 493*00, pol- 
skie 187'50, czeskie 127'25, aus'r. stempl. 5*15, 
rumuńs ie 104*00, szwajcarskie 2102:75 Amstere 
dam 3926 05, Chrystyania 1533:45, Kopenhaga 
218280, Sztokholm 2732 25, Helsingf rę 171'80, 
łochy 5J1:95; Londyn 458'50, Nowy York 
123'87, Paryż 87410, Hiszpania 1593'40, Wie- 
deń stempl. 7:23, Praga 127:55, Budapeszt 
17:98, Szwajcarya 2127'85, Budapeszt 17:98. 


DEWIZY ZURYCHSKIE, 

Zurych, 29 września. 
(PAT.) Początkowe kursa dewiz z 29 bm. 
Berlin 4.45 —. Nowy Jork 579 — Londyn 21.55 — 
-| Paryż 41 — Medyolan 23.65 — Praga 5.90 — Bus 
dapeszt 0.80 — Zagrzeb 2.50 — Bukareszt 4.90 — 
Warszawa 08 — Wiedeń 0.35 — Austr. stempł 
0.30. 

Zurych, 29 września. 
mi Końcowe kursa dewiz z 29 bm.: Bem 
| lin 4.50 — FHolandya 1385.75 — Nowy Jork 579 — 
Londyn 21.53 — Paryż 41 — Medyolan 23.40 — 
Bruksela 40.60 — Kopenhaga 13 — Sztokhoką 


| Towarzystwo Handi. i Żegl. I-II! 0 00, Żyrard.w | 129 — Chrystyania 73 — Madryt 75.50 — Buenos 


Aires 16.50 — Praga 5.25 — Budapeszt 0.82 — 
Zagrzeb 2.50 — Bukareszt 4.90 — Warszawa 0.7 
-—- Wiedeń 0.32 — Austr. stempl — —, 


- 


Nr. 6051. 


a a a 


DEWIZY PARYSKIE. 
Paryż, 29 września. 
(PAT) Zamknięcie giełdy wekslowei z 29 bm.: 


Weksle na Niemcy 11 — na Rumunię —-— — na Narkiewicz; 2) „Siwka“, 


Amerykę 14.02 — na Belgię 99 — na Anglię 52.39 
i pół — na Holandyę 451.75 — na Włochy 57.75 — 
wa Szwajcaryę 243 — na Hiszpanię 183. 


DEWIZY LONDYŃSKIE. 
Londyn, 29. września. 
(PAT.) Dewizy z 29. września 1921. Weksle 
na Paryż 5235 i pół, Belgia 53, Szwajcarya 21'57, 
Holandya 11/57 i pół, Ameryka 37350, Hiszpania 
28'52 i pół, Włochy 91'50, Wiedeń 4450, Bukareszt 
45'30. 
WARSZAWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Warszawa, 29 września. 
(P'AT.) Na dzisiejszem zebraniu giełdy zbożo- 
„wo-towarowei cen nie notowano. 


Kronika sportowa. 
WYŚCIGI I RANKA. KONNE WE LWO- 


Lwów, 3%. września. 
Dzień drugi, Środa. A 
A. Konkurs lżejszy skakania — 30.000 mk. 


nagroda — dystans 1.100 mtr. 4 min.: 1) „Tru- 
Ska“ 22 p. ułanów, por. Rudnicki; 2) „Nina“ 
mir. Schaffera, ppor. Frankiewicz; 3) „Egoi- 


bta“ 14 p. ul., rtm. Borycki; 4) „Komar“ 14 p. 
uł, mir. Kulesza. Po konkursie odbyła się 
Yztafeta i gymkhana. 

Dzień trzeci, czwartek. 

Publiczności, mimo Święta i cudownej 
wprost jesiennej pogody i ciepła, mało — do- 
wod, iż reklama niedołężna. 

I. Bieg płaski, 13.000 mk. nagr., 
1.600 mtr.: 1) „Kossodaj* Ostaszewskiej; 
„Dalila* Raciborskiego, por. Zarczewski; 3) 
„Falga* Dydyńskiego, Russocki; 4) „Csacsko* 
Raciborskiego, por. Rożałowski. Totalizator 
za 200 — 410. 

II. Bieg porównawczy, 37.000 mk. nagr., 
dystans 1.200 mtr.: 1) „Haubica“; 2) „Hejnał*; 
3) „Pobudka“ pod por. Frenkwaldem. konie 
K. Tarnowskiego; 4) „Połymiot'* Russockiego. 
Totalizator 200 — 195. 

Bieg przez płoty, 10.000 mk. nagr., 
dystans 2.400 mtr.: 1) „Szatan“, por. Zarczew- 
ski; 2) „Eros“, por. Hawliczek; 3) „Dragon*, 
rtm. Płonka. Totalizator: 200 —- 250. 
` TIV. Bieg przez ciężkie pas w, 13.000 


dystans 


mk. nagr., dystans 3.200 mtr.: „Faun“, 6 
dion taborów, por. Weigel; 2) a a 
ppor. Weigel; 3) „Halusia“ R. Kruszewskie- 


zo; 4) „Szlachcic“, 6 djon taborôw, por. Basch. 


„GAZETA PORANNA“ 
Totalizator: 200 — 510. 


V. Bieg koni konkursowych płaski, 6.500 |stoi i czeka, wydziałowi „Pogoni“ 


mk. nagr., 1.600 mtr.: 1) „Lyda“, mir. Jodko- 
por. Montwiłło; 3) 
„Aba“, por. Rożałowski; 4) „Łempak*, R. 
Kruszewski. Totalizator: 200 — 290. 

VI. Bieg myśliwski za mastrem, 6.500 mk. 
nagr.: 1) „Czatar”, por. Chomikowski; 2) „Ef- 


fendi“, mir. Łodziński; 3) „Halka“, rtm. Ro- 
gowski. 

S. K. 
„POGOŃ“ — „JUTRZENKA“ krakowska 5:2 


(3:2). 
Lwów, 30. września. 

Na zawody te szedłem z pewną ciekawo- 
ścią. Wyniki, jakie „Jutrzenka“ osiągnęła z 
„Czarnymi“ (2:2) i „Makkabi“ (1:0), roko- 
wały zaciętą walkę z powracającą do formy 
przedwakacyjnej „Pogonią“. I mimo znacznej 
przewagi „Pogoni“, ustawicznego prawie a- 
takowania bramki „Jutrzenki“, walka rzeczy- 
wiście była zacięta, a ataki „Jutrzenki“ bar- 
dzo niepezpieczne — dowodem dwie strzelone 
bramki na siedm ataków. Drużyna krakowska 
rozporządza doskonałymi kilku graczami 
środek ataku, prawa pomoc, lewy back, wresz 
cie bramkarz bardzo dobry — również skrzy- 
dło prawe o dobrym biegu. Całość technicz- 
nie bardzo dobra, zgrana i nie tracąca tchu 
do ostatniej chwili gry. W „Pogoni* prawe 
skrzydło niżej wszelkiej krytyki, back prawy 
w drugiej połowie gry poprawił się, lewy nie 
stracił swych pewnych uderzeń, choć poznać 
na nim przebytą chorobę, środkowy atak 
miał rzeczywiście „pecha“, strzelał ciągłe 
bramkarzowi w ręce, Środkowy pomocy co- 
kolwiek „spuchł* pod koniec gry, prawy łącz- 


2) |nik nie ma jeszcze swych błyskawicznych 


strzałów, 
dnia. , 

Gra ładna i żywa, miała kilka momen- 
tów pełnych emocyi i przykuwała uwagę wi- 
dzów do samego końca. 

Sędziował bez zarzutu, z taktem i stanow 
czością p. Nawrocki (z „Czarnych *'). 

To jedna strona medału. Jest i druga. 
Trzecią bramkę strzelił lewy Tącznik ataku 
„Pogoni“ w ręce bramkarzowi „Jutrzenki“, 
ale tak silnie, iż ten wraz z piłką wywróciw- 
szy się, znalazł się za linią bramkową. Sędzia 
p. Nawrocki stał tak blisko, iż widząc to, cze- 
go nie widziała większość publiczności i gra- 
czy, goal odgwizdał. Na to powstał „bunt“ 
wśród graczy „Jutrzenki“ i bramkarz pierw- 
szy (zdaje mi się dlatego, iż najmłodszy), a za 
nim inni z „Jutrzenki“ z boiska zaczęli sA: 


choć strzelił najpiękniejszą bramkę 


Str. 9. 


dzić. Sytuacya dość nieprzyjemna — sędzia 
zaczynają 
się targować z graczami „Jutrzenki“, publicz- 
ność się niecierpliwi, zielone loże gwiżdżą. 
Zatarg na szczęście ułagodzono po 25 min. 

Sądzę, iż drużyna pierwszokłasowa po- 
winna szanować swoje prestige, a zwłaszcza 
drużyna z Krakowa; wszak na was patrzą 
młodsze drużyny footballowe i od was się u- 
czą. Sędzia jest alfą i omegą gry na boisku, 
istnieje odwołanie się do wyższej władzy, są 
przepisy i reguły, jest krytyka. A jeśli już w 
drużynie znajdzie się smarkacz, który łapie 
piłkę pod pachę t głosem nawołując. schodzi 
z boiska, to;są starsi i poważniejsi, których w 
„Jutrzence* widziałem, a ktorzy powinni ta- 
kiego pana za ucho zaprowadzić z Bowrotem 
na jego miejsce. Publiczność jest za poważna, 
by ją lekceważyć, a młodzież nasza za cenna, 
by ią psuć. Ja wyczuwam moment psychoło- 
giczny, który „Jutrzenką* powodował: „jak- 
to, „Makkabi“ wygrała 4:1, a my mamy prze- 
grać“ — czy nie tak? Na to trzeba było łe- 
piej grać, ale nie — gniewać się jak dzieci -—— 
a zwłaszcza nie zapominać o godności druży- 
ny pierwszoklasowej. 

Stwierdzam jeszcze raz, iż tak dobrze sę- 
dziującego, jak p. Nawrocki wczoraj, dawno 
już żadnego z naszych sędziów nie widziałem 
i tu drużyna krakowska, dla której mam wie- 
le sympatyi i bardzo ją cenię, nie miała racyi. 

Prof. R. Wacek. 

Ż. K. S. — „Pogoń kombinowana“ rozes 
grają match footballowy w sobotę 1. paździere 
nika na boisku „Pogoni“. 


Niedoszły żonobójca. 
Lwów, 30. września. 

Wczoraj po południu około godziny 2 tiu 
my publiczności oblęgły realność przy ulicy 
Bartosza Głowackiego l. 3. Z ust do ust poda« 
wano sobie, iż w kamienicy tei „mąż zarżnął 
żonę”. 

Wkrótce na miejące wypadku przybyła 
policya, która stwierdziła, iż rzeczywiście w 
mieszkaniu swem, w czasie sprzeczki 
inwalida Stanisław Kontak 
żonie swej, 28-letniej Zofii 
poderżnął nożem gardło. 

Wezwane pogotowie ratunkowe po zao 
patrzeniu rannej odwiozło ją do szpitala. 

Na razie stan zdrowia jej nie budzi poważ 
niejszych obaw, o ile nie nastąpią jaktes kom- 
plikacye. 

„Zdenerwowanrym' mężem zajął się ko 
misaryat policyi dzielnicy Qródeckiej. 


: ogłoszeń zupełnie bezrłatnje 
=| w Admiristracyi, Lwów, Sokoła 4. 


< 
=] Wyjaśnieria i porady w sprawach 


OGŁOSZENIA |: 


Ł 
Gay „przez cały an do a 7 


wiecznram bez 


NAUKA I CWYCHOWANIJ 
Wieczorne kursy handlay? ; dla osób dorosłych ( ań 


i panów) pod kierun= 
kiem prof. Dra Petyniaka-Saneckiego. Nowy kura i pa- 
ddz ernika. Wpisy od 5—7, Franciszkańska 9. 2628 


Ważne dla Pań. Od 1 do 15 października przyjmują 
wpisy na nowy trzymiesięczny kurs kroju i szycia 
„Jełanda”, Staszicz 8, II. p. 2347 


a PCSADY |PRACJ R 


ZZO A OZ OE I A 
Buchalter samodzielny z egzaminem rachunkowości 

państwowej i 12-1 tnią praktyką, przyjmie posadę na- 

cychmi st. „Buchalter 366', Post. rest. Przemyśl. 2632 


Mundantkę, biegle piszącą na „Remingtonie*, przyjmie 
zaraz adwokat Dr. Mallik, Krasickich 8. Zgłoszenia 
między 4—5. 2636 


Kucharka tylko do kuchni potrzebna, Kopernika 3 E 
dozorcy. 


M ESZKANIY, LIXĄA.E, LR 


z- 


pIo: etc. w Rzeszowiz zamienię za 


Pomieszkanic z ô p 


pod „Nafciarz”. 
4 lub 3 pokojem przynależytościami we Lwowie. cc 
Ręce pod Lwów— ów do Biura ogłoszeń | Żam ='t*" Sew: „Fori“, sprzeda okazyjnie „Mieta“, 
Brücka, Kościuszki 2. - 2á4i ` EAS J z b 2461 


am Obszerny 


Bokal frontowy (sklep) 


w centrum „miasta, nada ący się na hurtownię lnb fa- 
bryczny skid komisowy. Moge obją* kierownictwo lub 
zastępstwo. Zgłoszenia: pod „9—30)* do „Małopolskiej 

Reklamy*, Korcii:a 16. 2624 


UORESPONDENCYA 


| czai 
Kazimie z Daszyński z ż.ną i Zygmant Dąbrowsci z 
żoną i dwiema córkami, proszą o adresowanie listów: 
Syberya, Krasnojarsk, ul. Piaskowa 24. (po ros.: Kra- 
snojarsk, Pezocznaja 24). Bliższych informscyi ndzielić 
może por. P. Żyzmunt Marciński, Zakopane, By- 
stre, willa icare.. Wszystkie piama pros.my o prze- 
drak. 2637 


sĘ LUPNO, SPRZEDAŻ, ZAMIANA p 


| Kupię nową z romfortem, soiddnie zbudowaną kamieni> 
ce w śró :nieściu, z dwoma woląę:mi mieszkaniami. 
P: ;średnictwo wykluczone. Zgłoszenia do Rad. „Gazety 
Por'nnej* 265 


|CZAS 


Używane sztuczne zęby, platynę, złoto, srebro, precyo* 
za, sziachetne kamienie, perły — kupuje, wypłacająa 
c Gar wartość. Stranch, jubiler, Lwów, ul. Le- 
gionów 29 2486 


Młyńskie urządzenia komietne dostarcza bezzwłocznie 
„Pilot*, Lwów, Batorego 4. 659 


Samochód ciężarowy „Praca“ do nabycia pa cinien 
zyjnej „Miota“, Lwów, Jagiellońska 8. 


ROZMAITI 
Dr. Maksymilian Roller 


lekarz chorób dziecięcych. Szczepienie w godz. ord, 
od 2—4-tej ul. Kleparowska 4. 1645 


Grunt nadający sią na skład desek, niedaleko stacyi, 
najchętniej eeki, wynajmie fabryka „Dąb“, 
Lwów, Tao nii <-OOWNE Lid 25 E MO 


ZAS e 


Odmowió przedpłatę; 


St. 10, _ „GAZETA PORANNA", Nr. 6051 
8 397 4 3m7%3 bo na pietrze! Nowy transport bluzek, sukień, szlafroków, | 
9 Amigi spodniczek, jak również biuzki wełniane, markizetowe, Rari Gy ma ig j 
„ jedwabne, REM on flanelowe w wiełkim wyborze poleca 2915 (Aluk 4 SE p ei W Nogi] W I j 
F ROSS R. A, | sienkiewicza 2. ll. Sa ah PA c selen i w AKC: 


EMMEMKUE REI 


we Lwowie, ul. 3-go Maja 1. 7. | „CAŁA p ILSKA‘ ; 
i | 


Fabryka ppa nae 


= l ZOO O 0 


Załatwia wszelkie transakcye w kraju i za granicą w zakres spedycyi wchodzące. Bezpośredni iż” ; , 
zbiorowy m dzy Wiedniem (Avsirya) a wszystkiemi stacyami Polski. 2625 b ADRESY I OGŁOSZENIA 
4 Instytucyi państwowych, Zakładów nauko- 


ża Tetatwia ni te wszeelk: ch OG MĄŻ celnych. "eż KZ | } 
„A RE AES "ET i E ESRF | wych, teatrów, fabryk, stowarzyszzń, skła- | 
dów hurtowych, sklepów, warsztatów, cu- 


Adamowski i i kierń, restauracyi, miejsc kąpie owych, le» ch 


| cznic, lekarzy, adwokatów, inżynierów, me- Į 
chaników, rzemieślników, obywateli ziem- 
iÑ skich i wogóle przedsiębiorstw, fachowców 
4 i osób prywatnych miast i miejscowości | 
ca ej Polski. i 
Wydawnictwe zarejestrowane w -wyda:a:e pra- R 
JĄ sowvm i widowiskowym przy komi aryacie fi 
Wid ( Rządu na st m. KRK x 9, lipca r. b. | 
t N. 288/2. i 
Pierwsze arkusze już opuściły prase iý 
ina żądanie wysyła s.ę je. 
ja CENA OGŁOSZEŃ: | 
| OGŁOSZENIA DO ŻE. Przed tekstem : cała stroo K 
nica 30.000 m*p, pół stror. 16.000 mkp., ćwierć Ę 


m0 PARADE i ) f T e gm ad aż. | Hurtownia dia Konsumów ogona: Gi ao E 
4 


z Tow. spedycy:no- 
przewczowa EE 


ODDZIAŁY: ! 
| Kraków, Czerniowce, 
Sniatyn, Zdołbunowo.| 
Braiła, Gałacz, 
Gdańsk. 


CENTRALA 
| Lwów | 
| ul. Eza sike LE d 


ly wykonuje wszelkie dowozy, spedycye, transporty meblowe pod konwojem lsb ubezpiecze: 
OM] niem oraz przeprowadzki miejscowe wozami mebłowymi w kraju i za granicą. 2562 


m odpow. WI WIW 12.020 mkp, ćwierć stron p. ósemka 


og ; 7 
KIER Madęmiika {j Biuro: w e 1la; Skład: Romanowicza 11. Naj- * stron. 4000 mkp. g A 
tańsze miejsce zakupna wszelkich towarów włóknistych OGŁOSZENIA MAŁE. (Firma lub nazwisko, imię, 


sukni ty, k ay, caigi, płótna, zsfiry itd. ||] adres, te cefon, fach) w dziale ogólnym Inb fa- 
Telefon 469. — Peleca natychmiast ld, fe A i bielizhe. Obawa 'dla robotalków || chowym — 500 mkp.; jednocześnie w dwóch dzia! 
AAN ain | 6|: i skóry. Sprzedaż hurtowna i detailiczna bez ogranicze- | § łach — 900 mkp., w ramce o 300 mkp. drożej. $ 
Bity [DSC | l SRIBOLY nia. Zastępstwo wyborowej CYKORYI fabryki „Gleba“ WARSZAWA, Aleje Jerozolimskie Nr. 9. | 
23 iua 9 w Włocławku. Sprzedaż tyiko hurtowga. 2024 |] Telefon 268-00. 2506 
z sierści wiełbłądziej dla kopalń i fabryk Specya!ista chorób skórnych i wenerycznych Konto: Warszawski Bank Stołeczny 78, — War HH] 
11-krotna 1t-=xaotna (|  szawska Pocztowa Masa Oszczędności 2.665. ; 
wytrzymałość pasów skórzanych. UB. F, M: CHER SALPETER, e. s żyj kg ya ię się w biurach <a 
2524 09 PROW M da AE Sykstuska 17, ord. od 8—9 i 12—6. 2169 | 4 SESE ; Teie i 


Gremium ajeatów tnli aatów wadom ff) I p ppp esea mas 


— - LWÓW 
m s Linie ul. Kościuszki 14 W.E . USZAKaadomicka e 
na zastępców względni: komisaniów, facsowych członków swego | | E a 


poleca wielkim firmom i przedsiębiorcom każdej branży 
„l : i 
emium, In ormacyi pisemnych i ustnych udziela sekretaryat. TARGI WSCHODNIE WE LWOWIE, GRUPA III. 25, 32. 


G:dziny urzędowe w dniach powszednich od godziny 4—6 po poł. 
IETALE(półszlachetne) 


Przełożony Gremium 
Miedź, cyna, ołów, spiż, mosiądz, antymon, biały metal, w pow 


2651 IGNACY BE o SE 
staci: blach, rur, sztang, bloków. 


Blache cynkową, blachę cynkowaną, blachę białą. 
poleca ze składów 2366 


SPÓŁKA DLA OBROTU ARTYKUŁAMI TECHNICZNYMI, 


we Lwowie, ul. Kościuszki I. 8. —- Adres tel. „Spart* Lwów. 
M FxUpujemy stare metale. 
Reprezent. Way: Rernblamn : Genuk e" A ka SE dl: 


sa Dae E EEN Eki EERE n 
BUDOWY "PAROWOZÓW j 


zaprasza P. P. Akcyonaryuszów na 


I. Doroczne Zwyczajne Walne Zgromadzenie k: 

które odbędzie się w Warszawie w dniu 8 paź- $E 

dziernika 1921 roku o godzinie 4-tej po południu | 

w lokalu „Polsziezo Banku Przemysłowego”, ul. 

Senatorska 42. 2049 

PORZĄDEK OBRAD OBEJMUJE: i 

1) Rozpoznanie i zatwierdzenie sprawozdania z działalności ME 

Spółki za I. rok adm nistracyjny 1920/21; 

2) Podział zysków za rok 1920/21; 

3) Wniosek na udzielenie absolu:oryum Zarządowi; 

4) Rozpatrzenie i zatwierdzenie budżetu na rok 1921/22; SB D 

5) Określenie wysokości kredytu, z Które ma korzystać Spółka; W% , 

6) Kupno nieruchomości; w e 

7) Określenie wynagrodzenia dla Zarządy Komisyi rewizyjnej; 

8) Powiększenie kapitału zakładowego Spółki ; 

9) Powiększenie licsby Członków Zarządu; s 
10) Wybory; a) jednego Członka Zarządu wychodzącego z kolei (FV. 
w myśl $ 37 Statutu; 6) nowych Członków Zarządu w li- 
czbie wynikającej z uchwały powiększającej sklad Zarządu 
(punkt 9-ty porządku dzienne o); c) pięciu Członków Ko- 

misvi' rewizyjnej; 
+: W Zgromadzeniu tem mają priwo brać udział wszyscy Akcyo- 
WA naryusze, którzy przedstawią swoje akcye lub świadectwa tymcza- 
ho) sowe Zarządowi S;ółki w Warszawie, ul. Kloejowa 57, najpóźni ; 
dn. 1 października br. i oiszymają wzamian kartę legitymec:iną 
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ZGŁOSZENIA kod oj ZNIESREMIE 
KCŁO LWOWA. . 2313 


Si E ||| 2 Don". AMAZKNĄSPORANNAĆ Ste, 11 


Założona w roku 1866 


MORITZ LÓW, Briinn-H 


Tabrylta eterycznych olei. esenc 


pol a swoje pierwszorzędne fabrykaty, 


Interesentów zaprasza się do odwiedzenia na Targach Wscho- 
dnich w RE pbnię a Eea M 1a 


P Kuchenki tr- 36 


elektryczne 


Ś zp 

HE 

w i? Maroti Założony w r. 1858. kg 3 H 
Dom żelaza || | okcycznc Go ad Ę 

p Z g v p $ 


najlepsze wino 


musujące s] -F REBISchner 


Lwów, Legionów 37. k | elektryczne 8 p „s 


? 


Wiedeń Ili. Hauptstrasse 84/14. 


Kryta Lwó, PokaTSMA l. | NEK 


wszelkie inne artykuły żela: 
zne hurtownie. ° 2565 


| || e di tnieg «| 
Nane GO 6, Fabryka Toachera wo. Wiednia że stawi E 


E R NKK || -'e Meiera, pięciorządną tarczą powrofną, ko- f 
"© M tłem rur wym Steinmūllera wraz z uzbrojeniem. 


| i i i T IŚ Kocioł jako też maszyna parowa są używane | 

: JE 4 BRE z = BO lecz zdatna do użytku. Certyfikat odnośnego ko- É 

; f JA 7 k h R tła jacoteż maszyny, można na miejscu oglądać. 

$ , Gej AW $ R ne $ "TWE TE wę DDD, PT O RNET ET peiie E * ARE 

p KYA J M nadające się do tabryKacyi octu § 1 

: © „ik i jaloteż na gokarm dla bydła, | MŁYN ARZE! 

| w T UE H żdź Targi Wschodnie“, È 
i "RAF. z Hi przyjeżdżający na ar sc «ji 

i arszawa A L irajoma nyium a ain EUNE, ||| moża oglądać w magazynie naszym wsice, | 

j ul. Marszałkowska 119.5] 3 6i 

Telefon 242—70. 2620 a BB 


kaspry, kamienie, oryg. szwajcarską ga- § 
zę oraz wszelkie maszyny i przybory § 


młyńskie. 


| przyjmuje ogłpszenia do wszyst- 


przyjmuje ogloszenia do_wszyst | Riese], Schieber, Friedländer | 


cznych. Z cen redakcyjnych 'udzie- || pozy ORA TROW CZE ZEK Brajerowska 11 a, II. p. 256s § 

lamy największe rabaty przy Kil- B.B || zem". T 

Kakrotnych zamówieniach. Koszto- | Ý% mn TT i Á 

rysy na Każde żądanie wysyłamy AR |; f; sIf gan sam 

gratis. Korespondenci we wszyst- gź WrEŁ f I 
Kich większych miastach. R G zakupiswagonowo I, Krajowa wy- Ẹ & kaz 

twórnia win owocowych JE r erea A jakości własnego wy- 


J - bi i 4) $5 A: robu poleca skład mebli 2650 W 
abłowin* || 


W A ~ 2 A” ż 

RD Seinfeld i 

Lwów, ul. Bogusławskiego 9. H Sa A 2 w „dą > E 

Oferty prosimy przedkładać ustnie ! 8 = = z 
z wzorami od godziny 9—10 przed poł. 
i od 1—4 po poł. w 


(i ułany wyl 


Í Abażury do lamp elektrycznych, 
W pierwazorzędne wykonanie, Ma- 
b gazyn wszelkich przyborów ele- 
*  Ktrycznych 


Lwów, nia Sobieskiogo | 12. 


. mi TM mine 
jak żarówki, materyały instal., motorki 


- Poszukuje posady jako itp. można nabyć hurtownie w firmie 
; Kraus i Rabinowicz, 
i ZŚNiczy ih adlag Gg LWÓW, ul. św, Stanisława l 2. 2385 
r $ rtaku z ukończoną wyższą szko- Specyslista chorón weaerycznych i skórnych 

: 2 g łą lasową i dłuższą prak-| Dr. HENRYK ROSMARIN 
Gi tyka lnsową i tertaczaną. — Zgłoszenia Halman, | pyty elew Klinis i i paryskiej, wied. i lwowskiej, ord. od 
Wapowce, p. Przemyśl. 2557 3— i 3—6, Lwów. Kopernika 12, 2$67 


ESEE TI "EEC 


„GAZETA PORANNA" Nr. 6051 _ 


uF nes 


Wystawiamy na Targach Wschodnich 
w Pawilonie Polskiego Banku handlowego 


| Król Szampanów - Szampan Królów 


i Spółka 
Pena POSKA Fai m Lin dzamyańckich 


dh na sposób francuski .” 


TERE 


e m EH a — 


Kupców PEJA na Targi zapraszamy do zwiedzenia 
naszych zakładów, pierw z «h wzorowych tego roczaju 
.w Polsce. 863 
Czas zwisdzania od 1 BRA 3 d 5 po połudn'y, 4 
=" p ES E iR 
N‘‘ CHRZ:ŚCIJ ZAKŁAD DLA W:ROBU B-EL:ZNY, 


BLUZEK itp. Spółka zarej. we LWOWIE, CHORĄŻ. 
CZYZN! 


OSOS EEEE i 
Konto poczt. Ka y 
Osz.zędn. w War- 

Nr. 149,520 


nach. bież. w Ziem 
skim Ban u Kredyt. 
we Lwowie 


11a. ADRES TELEGR „ELLEŃ'-LWOW. 


37auje 


i LEMARSKIE, FARTUCHY OPERACYJJE, BA EŃ ROBOCZE itp. 


; : PŁASZCZE LA30R AT DR. 


Nasze m ejsc> na Tarj: ech Wasacho inich: Pałac sztaWi, rupa Vi: mi jsce 4 b 


E TEE E WNE cj] 
EXPORT 
Poznań ulica Libelta i. 12 
J „WRESCRINSKY 


| INPORT 
| Warszawa, ul. Ho*a 39. T: 


228-353. 
JÓZEF FRANK | 


. FRANR 


E PRZYJMUJE WE LWOWIE NA CZAS YAN TAR- EMPFANGT'IN LEMRERG AUF DAUER DER MEŚSER 


Naktadom „Spółki akcyjnej wydawniczef”. 
Drukiem S 


© (glijowany) żelazny 


í BAPIIABA, yu. Toxa 39. Ten. 238-35. 


Ą GÓW WSCHODNICH OD 25/9 DJ 5/10 1921 W HOTELU 
J KRAKOWSKIM od godz, $—10 rano i od 2—6 pop. 
H Ma zaraz do sprzedania wagonowo, loco Lwów: REŃ- 
| SKIE szkło na szyby, druciane szkło różnych roz- 
M miarów, szkło w różnych kolorach oraz szkło koś- 


cielne, oynkowane wiadra różnych rozmiaw, żarzony 
drut od 1—5 mm, gwoździe 
1—10 calowe. 


I. AJIE..CAHĄPOBHAb ©PAHKb 


- Redaktot 
Spółki druk. „Prasa“ ul. 


KPAKOBE 


uaczeiny Dr. ROGER BATTAGLIA. 
Sokola 4, 


DES OKIENTS VUB 2b 4 BIS 5 10 1921 [M HOTEL KRA- 
KAU (lotel Krakowski). von 8-10 früh u.von 2-6 nachm, 
Hat zum sofortigen Verkauf, waggonweise, loco Lem- 
berg: RITEJNGLAS für Fensterscheiben, Drathglas 
in allen Dimehsionen, Glas in verschiedenen Farben 
und Ki nglas,’ 
ssen, Eiscndrath, geglüht 1—5 mm stark; Drath- 
stifte 1—10 Zoll lang, | 


NO3HAHBb yn. Jnóenbra 12 | 
H. BPEWHHCKIH 


" |. A. OPAHKb 


Iipnsmmaem Bb AD5OBB, Bo spema Bocrounoń flpmapku ore 25/1X. no 5/X. 1921 p. Bb KPAKOBCKOŃ TOCTHHHKNE. 
OT» uac. 8—10 yTpa H oT% 2—6 no nonyn. 

Harberca cefidac ma nponaxb BaroHami, loco Jibsoss: PełHckoe OKOHHO€ CTEKAO, NPOBOAXOUHOE CETEKIO pa3HkX% DA3MEpOBŁ 
M CTEKJIO BB DA3HHNXB KDA3KAXB, UHHKOBIIA RE1Da, pa3HHXb PA3MŁIPOB%, NPOKAANEHHAA JKENK3HAA NDOBOJAKŁ ATR 
TBO31H OTD 1—10 ZI0ŃINOBHIXB. 


1—5 ulu 


verzinkte Eimer verschiedener Gró- $ 


Zastępca redaktora nacz, JERZY KONARSKI. 
Qdpow. redaktor: MARYAN MACHALSKI. 


